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Od jtdnego z naszych przyjaciół otrzymuje­
my następujące uwagi:

Kuranda ks. bisknpa tarnowskiego, którą w 
8tre87czenu jtodaliscie wczoraj, przypomniała 
mi tywo kazanie tegoż księcia Koscioia pod­
czas pogrzebu ś. p. Eustachego Sunguszki. -— 
iVspńniała Awiątyaia tarnowska przepełniona 

tłumem żałobnym. Był tam kmieć i mieszcza­
nin, rzemieślnik i kupiec, było , icteligencyi“ 
sporo z różnych wolnych zawodów, było bar­
dzo wiele posłów z obn naszych reprezentacyj 
krajowych, by]: najwyżsi w krain dygnitarze, 
zarównt ci, co własną pracą i zasługą wzbili 
się na dostojne, przodujące stanowuka, jak i 
ci, Których na te dostojeństwa wyniosły zasiu 
gi licznego przodków szeregu Wszyscy prze 
jęo. szczerym głębokim żaiem za dobrym, szla­
chetnym człowiekiem, dobrym, zasłużonym oby­
watelem, którego, mimo różnic politycznych 
przekonań, kochać się musiało, bo i on był pe­
łen miłości nie w słowach a w czynach. Wszy­
scy oczekiwali niecierpliwie cnwili, kiedy ksią 
żę Kościoła pojawi się na kazalnicy, ażeby u- 
eztić pamięć zmarłego, na świeżą bolesną ranę 
kojące lac balsamy  ̂ słowem miłości .ducha po­
krzepić i podnieść.

I wystąpił na kazalnicę ks. biskup Wałę- 
ga —  i oblał wszystkich strumieuiem zimnej 
wody. Nie dla t(go, że mówcą nie jest. że się 
nie unobi i za sobą nie porywa, że mówi to- 
Ucir oschłym chłodnym — więc nie dla for­
my, ale dla samej t r e ś c i  tej m iwy Były 
iam na v stępie reminiscencje osobiste i tytu­
ły do osobistej dla zmarłego wdzięczności, by­
ła potem ńmga, rozwlekła cbaraaterystyka, 
pounoBząca zmarłego jaao chrześcijanina. —  
A wzniósł się on, zdaniem ks. biskupa, na wy 
żjnę tego, co pojęciem chrześcijanina obejmu­
jemy, doszedł ao szczytu chrześcijaństwa, bo... 
bo C i e r p i a ł .  I na temat cierpienia całe ka 
zanie —  i w cierpieniu samam stieszczone ca­
łe chrześcijaństwo. Nie miłość, nie uczynki nie 
przejęcie się dolą i nieaolą bnznich, nie praca 
i ofiara, aby tym bliźnim i tym najbliższym, 
nahodowi i ludowi, było lepiej, uie wzięcie v 
pierś własną rm.łowania tego, co dobre i pro 
m.enienie tego dobra ze siebie, — nie! Cier­
pienie i cierpieniu:" oto cała, istotna treść 
chrześcijaństwa, oto jego suma, oto szczyt i 
cel. Czekali wszyscy słowa miłości — nie do­
czekali go się do końca A wobec tej treści, 
zrozumiały się stał ton oschły i chłonny For­
ma w pełni odpowiadała treści. Nie było mi­
łości w rzeczy, musiał być chłód w formie.

A teraz zrozumiecie, dlaczego kurenda przy­
pomniała mi owo kazanie. W jedneru i w drą­
giem brak tego, co jent i s t o t ą  chrześcijań­
stwa, ,ego pełnią, lego bosKośaą a zaiazem 
ludzkością w najpiękniejszem znaczeniu tego 
Wyrazu: b r a k  m i ł o ś c i .  Nie chcę polemizo­
wać z kurendą i jej szczegółami. C n c ę  t y l ­
ko  d a ć  w y r a z  b o l e ś c i ,  jaka przejąć 
ruusi każdego, gdy książę Kościoła zamiast 
walczyć z kierunkiem, z ideami, które za zgu 
bne uznaje, całe wielkie zastępy indzi mia- 
huje ludźm złymi i przewrotnymi i wydaje 
w ten sposób wyrok ryczałtowy, który spra­
wiedliwym być me może, gdy nie jest zindy 
Widu&h/.owany i na bardzo gruntownem po­
gnaniu jsduostki wydany A jak jest możliwa 
m łość. gdy u.ema sprawiedliwości?

Albo ów ustęp o zbrodniach an a r c h i  
s t ów,  zastosowany do n a s z y c h  stosnuaów, 
^wiązany bezpośrednio z potępieniem postępo­
wania tych stronnictw w naszym kraju, które

km6iiu& „niepowołanymi opiekunami ludu" na­
zywa: A koroną wszystaiego — ową groźba, 

| że czytelnicy „Przyjaciela Ludu“ i innych 
pism nie-dostaną rozgrzeszenia, nie będą u- 
znawani za synów Kościoła! —  Slożna sobie 

! wyobrazić zaniepokojenie sumień u tych, któ­
rych to dotyczy, którzy całą duszą, całern swero 
jestestwem, całom od pierwszych lat życia za 
szczepione® przywiązaniem do wiary ojców 
trwają przy lej wierze, wykony w uią ściśle nie- 
rylio jej kardynalue przykazania, ale i jej 
formalne przepisy, w każdej dobrej, czy złej 
doii spieszą do świątyni Pańskiej, czy to z kor 
ną podzięką, czy z żałosną prośhą o odwróce­
nie niedoli i tęsknie patrzą w błękit, za któ­
rym d o b r y ,  m i ł o ś c i w y ,  s p r a w i e d l i w y  
Sędzia wymierzy im nagrodę za ich wiarę i 
miłość —  aż oto nagle z tego wszystaiego 
mają być wykluczeni i wyzuci, bo... bo czytali 
„Przyjaciela Ludo", gdzie znajdywali radę na 
ziemską niedolę! —  Nieotrzymanie rozgrzesze­
nia —  to dla tych dusz męczarnia.

O p o l i t y c z n e j  stronie tej sprawy, o sku­
teczności kurendy, o następstwach walki, w 
ten sposób podjętej —  nie piszę. Pragnąłem 
poprzestać D a tem jednem, bolesuem stwier­
dzeniu: m i ł o ś c i  b r a k !

Dwagi powyższe wyręczają nas, w pewnej 
mierze, w wydaniu naszej o kurendzie bisku­
piej opinii. Dodamy więc tylko, że zakaz ks. 
b>sknpa, co do czytania pewnych pism polity­
cznych, zaostrzony odmową rozgrzeszenia przy 
spowiedź,, a n a w e t  w y k l u c z e n i e m  ze  
s p o ł e c z n o ś c i  k o ś c i e l n e j ,  uważamy za 
krok pod względem taktycznym stanowczo chy 
biony, i jnż dla tege ze wszech miar | pożałowa­
nia godny,

Nigdy nie lekceważyliśmy ' potrzeby utrzy­
mania i wzmocnienia węzłów między ludem a 
duchowieństwem polakiem, j u k o  tym czynni­
kiem który najwięcej do ludu zbliżony, bardzo 
Korzystnie na mego oddziaływać może. Nie 
sąnzimy atoli, aby kurenda ks. biskupa tar- 
nowsKiego ua wzmocnienie tych węztow i u- 
normownnie tych stosunków w sposób korzy­
stny oddziałać mogłH; pewni natomiast jesteś­
my —  bo do tegc sądu upoważnia nas nietyl 
ko flistorya wogóle, lecz niedaleka przeszłość 
tej samej dyecezyi tarnowskie,} —  że kurenda 
biskupia wprost przeciwny od zamierzonego 
odniesie skutek,

Autor kurendy odczuł, że z m i e n i ł  s i ę  
s t o s u n e k  l u d u  d o  d u c h o w i e ń s t w a ;  
nie zdał sobie jednak sprawy z charakteru i 
przyczyn tej zmiany. Nie podobna przypuścić, 
aby wśród ludu objaw ił się upadek religijno­
ści, aby w następstwie jego zawrzała w ser­
cach ludu „nienawiść-* do księży, podsycana 
przez agitatorów. Powiedzmy sobie otwarcie 
żadna może sfera społeczeństwa polskiego me 
sprosta ludowi n&szemn na ptakcie wiary, re­
ligijności, przywiązania do kościoła.

Ten Ind jest pod tyn. względem wstędzie 
jednakim: a nas w Galicy: w zaborze pru­
skim i rosyjskim; nie jest więc i nie może 
być gorszym, na ogół biorąc, w dyecezyi tar­
nowskiej. Atoli ten lud nasz obecnie i n a ­
c z e j  ż y j e  i ż y ć  m n i  i d z is i a j , niż żyi 
przed laiy kilkudziesięciu, bu życie, to uie 
bryła bezwładnego granitu, —  bo życie, to 
cuch, to wieczne przekształcanie się warun­
ków egzystencji kulturalnej i ekonuinicznej. 
Jeżeli więc duchowieństwo, poza sferą czysto 
kościelną, pragnie utrzymać kontakt z ludem, 
to musi zdawać sobie jasno sprawę z przeo­
brażeń pojęć tego ludu, z jego dążności, bę­
dących następstwem jego naturalnego rozwoju 
i jego potrzeb, dyktowanych mu zimenionemi 
warunkami, jakie duch czasu mu u trzuca.

Tymczasem ks. biskup tarnowski chciałby 
mieć ten lud wiecznie taK>m, jakim był da­
wniej: bezwarunkowo:, wi sprawach politycz­
nych nawet, uiegłym duchowieństwu, na jego 
wyczekującym wskazówki w kwesty ach. z ko­
ściołem nie pozostających w bezpośrednim 
związku. W tem  p o j m o w a n i u  s y f  u a 
c y i  l e ż y  b ł ą d  z a s a d n i c z y ,  Zmieniło się 
życie ludu, —  stąd wuiosek nie ten, że Ind 
cofuąć należy na stanowisko, jakie niegdyś 
zajmował wobec ducho" ęns.wa. lecz że du 
chowieństwo, jeżeli poza kościołam także pra­
gnie iść razem z ludem, zastosować się musi 
do zacenionych warunków życia tego ludu i 
w tym pochodzie, w którym lud walczy o 
swoje prawa, towarzyszyć mu, popieiając jego 
usiłowania światłą, z serca płynącą radą i po­
mocą

Jakież światłe i budujące pod tym względem 
wskazówki zawierały eneyKliki papieża Leona 
XIII! Ten papież-filozoi, socyolog i dyplomata, 
widział jasno ewolucję, aką ludzkość cała prze- 
ch idzi. i starał się oiluaieść, wśród chaosu zmie­
nionych stosunsów, rolę dla kościoła katolic­
kiego właściwą, jego zadania i przeszłości go­
dną. Budził tem podziw i szacunek wśród inno­
wierców, uratował przez io niejednokrotnie za­
grożone interesa kościoła. Ozetnże są agitaoye 
w dyecezyi tarnowskiej, na które użala się ku­
renda ks. biskupa W ałęgi, z tą formalną re- 
wolneyą, jaka w aziedziL.e kościelnej zawrzała 
we Francyi ? A przecież papież Leon XIII. ua- 
wbt przeciwników politycznych kościoła nie wy­
kluczał ze społeczności kościelnej i Karami ko 
ścielnemi nie groził nikomu.

Nie występujemy tutaj ani w obronie lu­
dowców, ani socyalistów, do której nie czujemy 
się powołani, ale poanosząc k w e s t y ę  z a s a d  
stajemy w o b r o n i e  l udu,  w obronie jego 
stosunku do Kościoła, z którego wykluczać go 
chce ks. hisKup tarnowski.

Dopóki czas, godzi się zastanowić, do czego 
doprowadziłoby ścisłe wykonanie końcowej 
groźby, zawartej w kurendzie tarnowskiej. — 
A to już nie jest kwestya lokainą, dyecezalną, 
lecz dotyczy interesów . kulturalnych, socyal- 
nyeh i narodowych nawet, c a ł e g o  s p o ł e ­
c z e ń s t w a  p o l s k i e g o ,  i dla tego uważa 
lićray sobie za obowiązek pubiicystyczny kwe­
styę tę poruszyć.
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M a i P e s s c i e !

\V Sejmie węgierskim zawarto nareszcie po 
koj. Doświadczenie, wypływające z ostatnich 
wypadków na Węgrzech, powinno wprawdzie 
być przestrogą przed stawianiem horoskopów 
co do dalszego ukształtowania się stosunków 
politycznych w tej części monarchi ; w tym 
jednakże wjyadku przypuszczać już można z 
większą pewnością, że pokój bęazie trwały i 
ze przynajmniej na czas najbliższych miesięcy 
akcya Sejmu węgierskiego wejdzie, na norma) 
ne tory. Obecnie bowiem nie mamy już do czy­
nienia z tajnym tylko paktem między rządem 
a główueir stronnictwem opozyeyjnem, który 
tak dotkliwie zaw.ódł hr. Kkueua, lecz z o- 
twartą wymianą deklaracji pokojowych wobec 
całego Sejmu i całego kraju.

Hr. Tisza odmosł ten najnowszy swój snk- 
ces, zamykający dziesięciomiesięczny okres ob­
strukcji, na pozór tanim kosztem, niewielkiein 
tylko ustępstwem o charakterze, na razie przy­
najmniej ściśle teoretycznym. Obok bowiem 
przyrzeczenia, że bezzwłocznie przedłoży Sej 
tnowi sprawę zmiany u s t a w y  w y b o r c z e j ,  
dał jedynie żądane przez onozycyę oświadcze­
nie, że również wyznaje zasadę, iż  c a W ę- 
g r z e c h  w s z e l k i e  p r a w a ,  a w i ę c i p r a -

wa d o t y c z ą c e  a i m i i ,  p o c h o d z ą  o d n a  
r o du ,  a ś c i ś e j  b i o r ą c ,  od S e j m u  w ę ­
g i e r s k i e g o .  Hi. Tisza mógł to uczyniu tem 
łtawiej, gdyż zasadę tę, jedynie w mniej wy­
raźnej formm, zawiera już przyjęty przez k ró­
la węgieiskiego program wojskowy stronnictwa 
liberalnego. Na r a z i e  więc to jego oświad 
czenie nie zmusza rządu do jakichkolwiek pra 
k t y c z n y c h  ustępstw na rzecz postulatów 
opozycyi.

Tisza osiągnął tedy cel, jaki wytknął so­
bie, obejmując prezydyum gabinetu węgier­
skiego. a mianowicie przywrócenie Sejmowi 
zdolności do pozytywnej pracy. Przez pewien 
czas jeszcze praca ta nie pójdzie zapewne 
gładko, gdyż n ie  c a ł a  opozycya zawarła po- 
ko. z rządem. Pozostały przecie jeszcze dro­
bne frakcje, czyli grupy n. p. katolickie stron­
nictwo indowe i stronnictwo Szederkenyego, 
które oświadczyły w sobotę, że n ie  w y r z e ­
k a j ą  s i ę  obstrukcyi. —  Ale grupy te, wraz 
z dwoma zbiegami z pod sztandaru Kossutha 
Slukitsem i Fayem, liczą niespełna 30 głów, 
nie mają też w swoich szeregach takich mi­
strzów obstrukcyi, jakiemi rozporządzało stron­
nictwo niezawisłości. Chociażby więc ta opo­
zycya, znikająca zupełnib wobec 45G głów 
stronnictw, które zawarły pokoj, dokazywała 
cudów męstwa oostrukcyjnego, nie zdoła na 
czas dłnzszy zatamować normalnego biegu 
spraw sejmowych. Jest to już wprost fizyczną 
niemożliwością. Mimo to nie można twierdzić, 
iż właśnie hr. Tisza wychodzi z waiki jako 
z w y c i ę z c a .

Zwycięzcą jest cu bez zaprzeczenia prąd 
narodowy, reprezentowany przez K o s s u t h a  
i A p p o n y e g o .  Jeśli ci dwaj główni repre­
zentanci tego prądu zrzekł* się ua razie wę­
gierskiej komendy w armii i innych jeszcze 
dalej sięgających ustępstw, jeśli zadowolili się 
tylko teoretycznem uznaniem słuszności swego 
stanowiska, to bez wątpienia powodowali się 
przekonaniem, że ten teoretyczny snkces dzi­
siejszy stanie się silną poastawą do wywal­
czenia reszty icb żadań w przyszłości. Okazali 
oni, zwłaszcza Franciszek Kossuth, prawdzi­
wie dyplomatyczą mądrość i wstrzemięźliwość. 
Zadcwjlili się tem, co na razie przedstawiało 
sarnę możliwych do uzysKania ustępstw, nie 
postawili wszystkiego na jednę kartę i wła­
śnie dlatego poszczycić się dzis mogą walną 
wygraną. To przecie jest jasne, że sobotnia 
deklaracja Ttszy obala do reszty tę interpre- 
tacyę ugody austro-w>;gier.skiej z roku 1h67, 
której wyznawcami są c e n t r a 1 i ś r i wie­
deńscy z drem K o e r b e r e t n  na czele.

Uzyskawszy dziś tę teoretyczną koncesyę, 
stronnictwo niezawisłości nie omieszka w nie­
dalekie., już zapewne przyszłości oprzeć na 
uiuj ponownego ataku na jednolitość armii, a 
wówczas atak ten lepiej się powiedzie. Dokaże 
tego r e f o r m a  w y b o r c z a ,  która wzmocni 
bardzo szeregi, grupujące się około Kossutha 
i ńpponyego. Idea zunełnej niezawisłości Wę­
gier postąpiła naprzód o krok potężny.

Mimo dalszej obstrukcyi itakowszkych Kas. 
sów i Ugronów, Sejm węgierski w niedłu­
gie jnż zapewne czasie upora się z przedło­
żeniem wojskowem i zabierze się do dyskusji 
ugoduwej. Zachęcona powodzeniem opozycya 
zapragnie i tej sprawie nadać kierunek, odpo 
wiadającj swym dążnościom. —  Jakie wobec 
tego zajmie stanowisko parlament austryacki? 
Czy wogóle będzie zdolny do obrad nad tą 
sprawą? Pytanie to nabiera dziś, po zawarciu 
pokoju na Węgrzech, szczególnej aktualności.

Listy słowiańskie.
L u b ia n i , i  grudnia.

(Bo/ożeni-; — juudnoś-* Ła-yntyi — Stosunki sądowe 
w Karrntji — Rnch narado wy. — Z teatrr).

Najnieszczęśliwsi ze Słowian austryackich 
są bezsprzecznie Slowieńcy. —  Liczebnie naj­
słabsi, bo jest ich zaledwie 1.192.780 według 
najnowszego spisu ludności. Politycznie nie 
mają również należytej siły, bo tak w Styryi, 
^ak Karyniyi i Pobrzeźu, stanowią mniejszość 
ludności, a w Krainie muszą się dzielić wszy- 
stkiem Da równe części z Niemcami, liczebnie 
mało ważącymi ale wpływom swoim potężnymi. 
Co najgorsze, Słowieńcy nie posiadają żadnej 
tradycji dz ejowej, nie tworzyli nigdy państwa 
udzielnego, nie mieli nigdy władców swych ro 
dzimych a potężnych. Od długich wieków złą­
czeni z Habsbargami lub Włochami, służą w 
poddaństwie obcem I ziemia słowienska Kur­
czy się pod stopą niemiecką na północy, pod 
piętą włoską na południu. Najsystematyczniej 
posuwają się zagony niemieckie przez Sty-yę 
i Karyntyę. Korntany (Karyntya), najstarsza 
ojczyzna Słuwieńców, uchodzą już dzisiaj za 
kraj rdzennie n:emiecki, za ziemię od wieków 
niemiecką — oczywiście w oczach Niemców.

Statystyka daje tylko pewna pociechę ży­
wiołowi słowieńskieuiu. Ludność Karyntyi wy­
nosi 367.324, z tego czwarta prawie część w 
spisie urzędowym przypada na Słowieńców 
(90.495), w para nawet miastach mają zna­
czną większość, jak Rożek. Ale to cała pocie­
cha. Taoama statystyka stwierdza, że przea 
10 laty było w Korutanach Słowieńcow o 11 
tysięcy więcej, dalej, że stolica kraju już zu­
pełnie jest ni em. icKą , skoro Celowiec liczy o- 
becnie 21.503 mieszkańców germańskich, a le­
dwie 1671 słowiańskich, aczkolwiek okolica 
znowu najoliższa ma liczbę'Słowian znaczną, 
bo 14.557.

Na polu szkolnictwa doprowadzili już Niem 
cy karyntyjscy do tego, że należałoby w szko­
łach siowieńskich wprowadzić systematyczną 
naukę rozmawiania na migi, jako języka po­
średniczącego między nauczycielem a dziećmi. 
Dzis p-awie me można znaieżó szkoły, gdzieby 
nauczyciel umiał dobrze po słowieńskn, a na 
wet i taki jest rzadkością, cohy znał tyle wy 
razów słowieńskich, ile ma palców u rąk obu. 
Nie lamazya to, ale prawda smutna. Teraz 
uderzyli Niemcy na ostatnią ścieżkę słowień- 
ską. na ich prawo obrony v. a własnym języka 
przed sądem Sędziowie niemieccy zaba.wiu się 
nawet w językoznawców i twierdzą, że me 
mugą dawać wezwań ani Wyroków słowiańskich, 
do mowa Słowieńców karyntyjskich nie jest 
„nowo-słowieńszczyzną“ używaną w Krainie i 
dziennikach, ale „gwarą wendyjską11. a ta nie 
me żadnego prawa. WszystKo to jest natural­
nie nędznym wykrętem. „Uber hóhere Wei- 
suug-* hr. Gleispacha, prezydenta sąd a w Gra 
cu, nie wolno obrońcy przemawiać po słowien 
sku przed sadem, nawet oskaiźonemu zabra­
niają mówić językiem słowieńssim, gdy padnie 
na niego podejrzenie, że rozum1 a po niemie- 
c k u . Ziazd adwokatów w Lublanie odwołał .oę 
przeciw tema bezprawiu do ministra sprawie­
dliwości, ale dotąd nie otrzymał odpowiedzi. 
Osobna deputacya udała się do dra Koerbera, 
który, jak zwykle, nie wie o żadnych mepia- 
widłowościach, o żadnem naruszeniu prawa i 
przyrzekł wglądnąć w sprawę i przeglądnąć 
akta sądowe. Jak był dla deputacyi usposo­
biony, świadczy o teir i to, że nazwał adwo­
kata Brejca, obrońcę słowieńskiego z Oeiowca, 
„agitatorem-*, czem dr Breje nrazony, usiłował 
rozprawić się listownie z prezydentem gabi­
netu. A przecież ci ludzie żądają tylko tego,

Karol
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(Pokończenie).
—  Nie mara zamiaru tego uczynić. Kocham 

Ł*ę tylko, więc cóż dziwnego, że z mecierpu 
woscią oczeKuję pierwszego spotkania, które 
nd tak dawna mam obiecane...

— To kłamstwo!...
— Nie, pani. to — prawaa... J& mam pra 

żądać tego czego żądam. Musisz mi dziś
^wiedzieć, kiedy i gdzie mam cie oczekiwać, 
"bo...
, y- A lbo?... —  powtórzyła prawie bezwie- 
"de, jakby widząc w tem słowie jedyną dla 
’ebie ucieczkę.

Albo zastrzelę się tu u ciebie, w tym 
"onie,.

— AL.
j •y- Tak, paLi... Jeśli nie chcesz dla mnie 
^•erci, a dia siebie Bkandalu, to bądź moją.

-ne uważaj tego bynajmniej za gwałt z mu- 
d ł strony, gdyż tak nie jest... Bedzie to tylko 
/p ie n ie m  tego, do czego świadomie dążyłaś 

tak dawna.
chwilę zapanuwało milczenie.

^ “ an Adam czekał odpowiedzi, jej zaś oba- 
ęj  aby nie wyciągnął nagle rewolweru i ży- 

sobie nie odebrał, odjęła nietylko zdolność 
-y, lecz nawet myślenia

—  Ja... pani ułatwię wywiązanie się ze swej 
obietnicy —  wyrzekł wreszcie pan Adam. —  
Za trzy dni oabędzie się tombola Postaraj się 
pani być na mej, O północy czekam cię przy 
wodotrysku na scenie teatru Wielkiego Ale 
musisz, paui, przyjść koniecznie... inaczej — 
wiesz, co uczynię...

Wilowa stała ze spuszczoną głową, oparta 
o mały stolik na trzech nóżkach Słyszała, że 
każą jej stawić się za irzy cni ua maskara­
dzie; chc.ała protestować i — uie mogła.

Groźba pana Adama obezwładniła ją zupeł­
nie.

—  ,i» wierzę, że pani mnie nie kochasz — 
ciągnął dalej pan Adam. —  Nie mogę tylko 
pojąć, dlaczego w fakirn razie zadawałaś so­
nie trud konietowania mnie. Przecież tylu do­
koła ciebie na każdym balu wypomadowanych 
wielbicieli, z którym* flirt prowadzić łatwiej 
i... bezpieczniej... Więc po co zaczepiałaś mnie. 
który ci nigdy me okazałem nawet tego, że 
mi się podobasz?... Ale —  stało się.,. Teraz 
musisz wraz ze mną wychylić tę czarę, którą 
mnie Dęciiaś od dawna i nieledwie do samych 
ust podnosiłaś... Stało się... Pamiętaj tylko paui 
o tem, co powiedziałem... Wr sobotę o dwnna 
stej na tomboli, lub śmierć moja.,

To mówiąc, pan Adam wyszedł z pokoju.

Dziesięć minut brakowało na wieży ratuszo­
wej do połnocy, gay dwuosobowa kareta przy 
wiozła pana Auama poć portyk, znajdujący się 
u wejścia do teatru Wielkiego.

Pan Adam zostawił futro w szatni i wol­
nym krokiem, wśród gwaru i zgiełku, wcho­
dził na górę. W kilka chwil znalazł się przy 
wodotrysku. Nie czekał długo, gdy do ucha 
wpadł mu szeptem wypowiedziany wyraz: „je 
stem“. Obejrzał się przy nim stało czarne do­
minu

Poznał Wilową, więc rzekł krótko:
—  Jesteś pani... To —  doorze...
I podał jej ramię.
Lekko oparła się na niem, lecz pan Adam 

czuł najwyraźniej, że ręka W iłowej drżała, 
jak w febrze. Gdy wychodzili z widowni tea­
tralnej na korytarz, Wilowa zatrzymała się. 
Pun Adam spojrzał w zamaskowaną twarz py­
tająco.

—  Więc pan trwasz ciągle w swojem posta­
nowieniu?.. —  zapytała z cicha.

—  Bardziej, niż kiedykolwiek...
Prawa ręka, w której trzymała wachlarz, 

opadła ns, dół bezwładnie.
—  dhodźmy... —  rzekł pan Adam
—  Ale dokąd muie oan prowadzi?...
— Na kolację... Pc maskaradzie zwykle się 

jeździ ns. kolacyę...
— -  Panie... ja nie pójdę...
—  Strzelać będę...
Poszli.
Odebrawszy w szatui wierzchnie odzienie, 

wyszli ełównem wejściem i skierowali się w 
stronę Nowosenatorskiej, gazie wzdłuż filarów 
teatralnych stał szereg karet. Podeszli do je­
dne., z nich, wsiedL, peczem pan Adam, nie

rzekłszy am słówka woźnicy, zatrzasnał drzwi­
czki.

Konie ruszyły.
Wilowa siedziała wciśnięta w kąt karety — 

Czuła, że jest pou władzą tego dziwnego czło- 
wieKa i nie wioząc dla sieoie ratunku, cze­
kała z rezygn&cyą ofiary na sw-ój los. W  głębi 
duszy przyznawała, że w całej tej spiaw*e 
wina leży po jej stronie, lecz jednocześnie 
była przekonaną, że. gdyby nie dziwactwo pana 
Aaama, możnaby to wszystko inaczej zała­
twić. Ale z „dziwakami** trudna oprawa. Ni­
gdy n:ewiadomo, jak sobie w danej chwili po­
stąpią Ot i teraz... on gotów naprawdę za­
strzelić się, gdyby mu nie byk  posłuszną.. 
A wteay co?... Skandal, jakiego jeszcze aotąd 
w Warszawie Die bvło. Rodzice, mąż, rodzina, 
znajomi.. Brr... Na samą myśl o tem dreszcz 
przechodzi panią Wilową. i prawie jest zado­
woloną. że ma pana Adams przy sobie, że 
może każdy rnch jego śledzić, że wreszcie 
cała sprawa nie wyszła z pomiędzy nich dwoj­
g a -

Tymczasem konie szparko niosą karetę po 
zmarzniętym bruku drewnianym. Jadą Mar­
szałkowską, mijają dworzec kolejowy. Wilową 
ogarnia niepokój tem większy, im bliżej sa 
dzielnicy, w której mieszka.

...Dokąd on ją wiezie n& tę kolacyę?...
Chwila jeszcze —  Wilowa nie może wyjść 

z zadziwienia: konie skręcają w uiicę Hożą, 
a wkrótce zatrzymują się przed jednym z do­
mów.

...Ależ to ona tu mieszka w tym domu...

Pan Adam wyskoczył pierwszy i podał rękę 
Wilowej, Podeszli do bramy. Pan Adam za­
dzwonił. Po chwili klucz zgrzytnął —  drzwi 
się otw irzyły,

—  Żegnam., —  wyrzekł krótko pan Adam. 
ustępując nieco w boli.

—  Stróż czekał — nie było czf su ua jakąś 
rozmowę. Wilowa weszła; drzwó za urn za­
trzaśnięto.

Wchodziła na pierwsze piętro do swego 
mieszkania, nie zdając sobie jeszcze dobrze 
sprawy z tego, co się stało. Sięgnęła do kie­
szeni po klucz od zatrzasku, lecz nie zaraz 
otworzyłc. Oparła się plecami o ścianę i stała 
tak chwilę z przymkniętemi oczym?

Wreszcie westchnęła głęboko i z ust jej wy­
biegł jeden tylko wyraz:

—  Dziwak!...

Pan Adam na drugi dzień wyjechał za gra­
nicę.

Gdy po kilku miesiącach powrócił, przywiózł 
ze sobą trzy prześliczne obrazy, przedstawia 
jące stulya główek kobiecych.

Mówiono, że pan Acam zdziwaczał do re­
szty . .  .

K&.Niae.
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aoy szanowano prawo, którego przed dwu je 
szcze n iesiącami przestrzegano.

Nic dziwnego, że wobec gwałtów ludność sło- 
wieńska zerwała się nagle do protestu i dzia­
łania. W ciągu ostatniego tygodnia odbyło się 
pięć powszechnycn wieców w sprawie obrony 
praw narodowych Praktycznej pomocy braciom 
karjniyjskim udzielić postanowiła „Lublańska 
nwia.ni banka“ (Lublański bank hipoteczny), 
która od nowego roku otwiera swą filię w Ce 
lowcn. Gdy o zamierze tym dowiedział się „Gra 
zer Tagblatt". uderzył na alarm, że niebezpie­
czeństwo ze strony kapitału słowiańskiego gro­
zi handlowi i przemysłowi niemiecKiemu . wzy 
wał obywateli celowieckioh, aby nie uzyczali 
dachu „wrogowi". Ale właśnie to me odniosło
SKutku

Ogromny zapał w teatrze lnolańskim wzbu 
dziła ostatnia nowość obecnego sezonu, dramat 
Fianciszka Gowekarza, znauegu poety, p. t.: 
„Legionarii". Wątek utworu stanowi walka o 
serce kobiety między dwoma współzawodnikami, 
a rzecz rozgrywa się na tle wojny Napoleona 
z Wenecyą. Dramat obfituje w efekty, a w 
dyalogi często wplecione sa chóry kompozycyi 
wybitnego muzyka W. Parmy. Utwór podobał 
się bardzo, a kółka amatorskie wprowadzają 
go na sceny prowincyonalne. I.

Przemysł galicyjski w Wiedniu.
W ie d e ń , 6 grudnia

Podjęta przez Polaków, zami^szKałych w Wie­
dniu, myśl urządzenia w stolicy państwa nie 
ustającej wysiawy wyrobów naszego przemysłu 
była ze wszechmiar szczęśliwą. Wszak w świa­
cie handlowym i przemysłowym istnieje zasada 
„zdobywania" rynków zbytu, wszak nawet Bo­
śnia urządziła w Wiedniu i Krakowie bazaiy 
z wyrobam' swojego przemysłu, zgubnem prze­
to byłoby dla nas dotychczasowe trzymanie sie 
na uboczu, a błędnem mniemanie, jakoby o wy­
roby nasze dla ich dobroci oDcy mień się sta­
rać z własnej inicyatywy. Powtarzamy więc, że 
pomysł wspomniany tutejszej Polonii był t,ze 
wszechmiar szczęśliwy i dodajemy, że rokuje 
na przyszłość rzeczywiste powodzenie.

Otwarcie nieustającej wystawy wyrobów ga 
licyjskiego przemysła odbyło się vezoraj, o 
godzinie 5 po południu, w parterowym lokalu 
„domu Gruiparzera", przy Spitgelgasse nr 21. 
Polska kolonia tutejsza stawiła się licznie na 
uroczystości; przybyła także spora liczba Niem­
ców. pomiędzy nimi prezydent Izby hr. Vet- 
ter i dyrektor austryackiego Muzeum przemy­
słowego, Skala. Z Polaków przytyń: prezes 
Koła polskiego Jaworski, minister dr Piętak, 
członek Izby panów hr. Lanckoroństi, Jędrze- 
jowicz, Struszkiewicz, prezydent Izby haudlo- 
wej lwowskiej Piepes-Poratyńsai, posłowie Po- 
powski, prof Głąbiński, Memnowicz, Kapoport, 
ks. Stcjałowrski, Binder, Niementowski, Wielo­
wieyski i witln innych członków Koła pol­
skiego, dalej radcy ministeiyalni Hausner i 
dr Rosner,, radcy sekcyjni Morawski, Piłat, dr 
Halban, następnie młody hr. Badeui, dr Hara- 
jowicz, Stefan Krzywoszewski, artysta-mŁlarz 
Raucbmger i-wielu innych.—  Przewodnicząca 
komitetu ks. Marya Lubomirska, otoczona li- 
cznem gronem pań, ze wszystkich stron od­
bierała gialulacye z puwodu znakomitego u- 
rząazenia wystawy.

Ceremonii poświęcenia doKonał przeor Zmar­
twychwstańców, ks. Bakanowski, poczem prze­
mówił prof. Głąbiński. Dyrektor centralnego 
związku galicyjskiego przemysłu fabrycznego 
p. Dattagńa podniósł znaczenie wystawy prze- 
mysłuWoj i pizedstawił obecnym jej kierowni­
ca p. Oświęcimskiego, Zakończył uroczystość 
przemową minister Piętak.

Wystawa czym bardzo dobre wrażenie, „ w 
tej mierze powołuję się na głos obcy. Wiele 
miejsca — pisze sprawozdawca „Neues Wie­
ner Tagbiatt" —  poświęcono wyrobom prze­
mysłu domowego, pomiędzy któremi są przed­
mioty wspaniate i godne widzenia. Stroje na 
rodowe o bogatych barwach i artystycznych 
haftach ręcznych, gobeliny, brokaty i wugóle 
hafty jnż wczoraj zdobyły sobie niepodzielne 
podz'wienie znawców. Dla naszych pań przy 
nosi galicyjska wystawa mnóstwo nowości, któ­
re nie tylko będą chętnie oglądać ale także i 
kupować z równą chęcią".

Niechże ten obcy głos Dęazie dobrą wróżbą.

J i i t a  Seniora A lm  Matris.
Jubileusz profesora Fryderyka Zolla Dył w ca­

łym poważnym swym przebiegu pięknym i badają 
cym aktem uznania dla cichbj i wydatnej pracy 
nauczycielskiej seniora Almae matris.

Na basło, rzucone prze* Koleżeńskie grono prof 
Zolla, donośny rozległ się w całym »raju odzew. 
Zoliska i zdaleba pospieszyły liczne zastępy uczniów 
jubilata, aby mn złożyć hołd i wyraz wdzięcznej 
pamięci przy sposobności jubileuszowych godów. 
Akt hołdu dla jubilata odbył a:e wczoraj w poła 
dnie w auli Collegii noyi. Z uderzeniem gouziny 
12 sala natłoczoną jnż była po brzegi. Miejsca o- 
koło katedry zajęli profesorowie Wszechnicy w to­
gach, ugrupowani według wydziałów, pierwsze rzę­
dy foteli z*jęli zaproszeni goście-uczestniey, przedsta­
wił iele władz, uczniowie jubilata, wyb tne dziś za j­
m u ją '/ stanowisko, liczne grono pań i młodzieży. 
W grnpie profesorów wydziału prawa zasiedli także; 
jedyny z żyjących byłych profesorów jubiiati. dr 
Julian Dunajewski i koledzy w wydziale, honorowi 
profesorowie dr Bobrzyński i dr Madejski, Gdy ju ­
bilata pod certami akademiekismi wprowadzono do 
sali, rozległy się gromkie uklaszi i w tejże chwili 
chór młodzieży powitał go kantatą.

Jubilat zajął miejsce na katedrze, mając po era 
wej ręce rektora dra Krzymuskiego, po lewej dzie­
kana wydziału prof. Olanowskiego. Gdy umilkły 
trzy kantaty, powstał d.-lekan U 1 a n o w s k i 
w pięknem przemówieniu przypomniał historyę 1 
genezę dzisiejszego obchodu. Już przed 10 laty* 
wydział prawa nosił się z zamiarem uczczenia prof. 
Zolla jubileuszowym obchodem, gdy jednak wobec 
stanowczego sprzeciwienia się jnbilata zamiar nie 
mógł przyjść do skutku, wznowiono myśl po upły­
wie lat dziesięciu tym razem z pomyślniejszym 
skutkiem. W pobieżnym tarysie przypomniał na 
stępnie prof. Dlanowskl główne punkta naukowej

społecznej i obywatelskiej działalności jubilata, je g . 
niepospolite przymioty, jako kolegi i towarzyska 
pracy, a łącząc te wywody w jeaen wyra* uzna- 
usunuia, wręczył mu. jaso dar koleżeński od grona 
profesorów wydziału prawa, wspaniały sygnet złoty 
z wizerunkiem prawodawcy cesarza „Justyniana", 
którego studyom jubilat z siczególniejszem oddawał 
się zrmiłowaniem.

Drugim mówcą był prezydent sądu wyższego dr 
Maciej C z y s z c z a n ,  który imieniem dawaych 
szkolnych kolegów złożył jubilatowi w krótkich, 
ale żywem uczuciem nacechowanych słowach wyra* 
serdecznej pamięci.

Imieniem Towarzystwa prawniczego zaorał z ke- 
lei głos prof. dr Fr. Ks, F i e r i c h i po treściwem 
przypomnieniu naukowej działalności prof. Zolia i 
jego zasług pedagogicznych, wręczył mu, jako re­
daktor, najnowszy rocznik „Czasopisma prawnicze 
go i ekonomicznego", na którego karcie tytułowej 
widnisł napis: „Fryderykowi Zollowi, dla uczczenia 
czterdziestoletniej jego profesorskiej działalności, 
wydział prawa wszechnicy Jagiellońskiej oraz krak. 
Tow. prawnicze rocznik ten poświęca'- . Księgarnie 
ści na 654 stronach 15 rozpraw napisanych nie­
mal wyłącznie przez uczniów prof. Zolla, a pora 
szających zagadnienia ze wszystkich nlmnai dzie­
dzin prawa pozytywnego i nank społecznych.

Dalsze życzenia składali jubilatowi: prezydent 
F r i e d 1 e i n imieniem miasta Krakowa, w którego 
radzie prof. Zoll zasiadał kilkakrotnie i rozwijał 
bardzo pożyteczną działalność, profesorowie dr S ta  
r z y ń s k i  i dr TI11,  jako delegaci uniwersytetu 
lwowskiego, wreBzńe imieniem wozystkich" uczniów 
jubilata ks. kan S t a r o m i e y s k i  złożył przed 
nestorom romanistów polskich wspaniały adres, opa­
trzony podpisami tysiąca z górą jego uczniów i 
skłakę na ręce jego dla uczczenia święta zebraną, 
Następcy głos przypadł w udziale przedstawicielom 
młodzieży i ta część hołdu miała ze wszech miar wsro- 
Nzający i budujący charakter. W  słowach mówców 
drgała nuta szczerości i zapału, nuta gorącego u- 
czucia wdzięczności dla umiłowanego i wyproDowa- 
uego przyjaciela. Pierwszy przemawiał akad. S p i s ,  
podnosząc niepowszednie zalety serca i charakteru 
jnbilata, zaznaczając z naciskiem, że stosunek prof 
Zolla do młodzieży, to nie był stosunek katedry do 
ławy, ale stosunek ojcowskiego przywiązania. — 
Imieniem „Tow. Biblioteki słuchaczy prawa" prze­
mawiał pięknie i z polotem akad. S m o l a r s k i ,  
imieniem „Tow. Bratniej pomocy u. uoiw. Jag." 
złożył hołd 20 letniemu j “ j kuratorowi akad. K o  
z u b s k i .  Jaso ostatni przedstawiciel młodzieży 
przemawiał z ucznclem i siłą serdecznego zapałn. 
ujętego w wykwintną siatę słowa, p. Kazimierz 
L u b e c k i , .  prezes Czytelni akademickiej im. Mi­
ckiewicza.

2 kolei wystądła delecacya Towarzystwa opiek' 
nad nbogiemf dziećmi, złożona z pp. dra Jordana 1 
J. Maciołowskiego i złożyła przez usta pierwszego 
życzenia swemn długoletniemu opiekunowi. Ostatni 
przemówił rektor dr K r z y m n s k i ,  wręczając ju- 
Dliatowl adres senata akademickiego, którego tekst 
odzytał prof. dr Cyfrowlcz

Nastąpiło odczytanie adresu Wydziału krajowego 
ze Lwowa, telegramów od Ossolineum, od b. uczniów 
szkoły głównej w Warszawie, od uniwersytetów w 
Wiedniu, Pradze, Czerniowcach 1 Graca.

Wszystkim przemówieniom towarzyszyły gorące 
oklaski, podczas których na twarzy jubilata malo­
wało Bię głębokie wzruszenie.

Przyciszonym i zdławionym głosem rozpoczął prof. 
Z o l l  swą odpowiedź Rozpoczął od tego, że dozna 
ne wrażenia nie pozwalają mn skupić myśli, wyra­
zić należycie wdzięczności aa słowa uznania. —
A w dalszym ciągu zastrzegał się stanowczo, że 
zasług nie położył, a przynajmniej nie w tej mie­
rze, w jakiej ma je przypisano. Sądzi, że każdy z 
kolegów jego, gdy popracuje tak dłogo jat. on, tę 
samą zdobędzie zasługę. Czuje, że w stosunku do 
tego, co zrobi można, zrobił za mało, ale pragnie 
resztkę tego czasa, który ma jeszcze pozostaje do 
spędzenia na kate Irze, poświęcić pracy naukowej i 
społecznej i tem wywdzięczyć się ogółowi . za ten 
najpiękniejszy dzień w żyeiu, jaki mu zgotowano.

Rozległy się gromkie oklaski, zabrzmiała pono­
wnie majestatyczna pieśń, a ginące jej echa zakoń­
czyły piękny obehól jubileuszowy seniora Jagielloń­
skiej szkoły.

O godzinie 8 wieczorem odbył się w sali Grand 
hoteln Da cześć prof. Zolla nanRiet, do którego za­
siadło 180 Ooób. Obok jubilata zasiedli: namiestnik 
hr. Andrzej Potocki i hr. Stanisław Tarnowski. 
Nastrój panował niezwykle uroczysty i poważny.

Podczas Danaieta mowy toastowe wygłosili: re­
ktor Krzymnski. prof. M Bobrzyńssi, poseł Goray 
skl , prof. Fryderyk Zoll (junior) i hr. Stanisław 
TarnowsKi. Jako reprezentanci Warszawy przema­
wiali p. Konic, redaktor „Gazety sądowej" i me­
cenas Danin

Po odpowiedzi jnbilata wniósł jeszcze prof. K. 
Morawski gorącym aplauzem przyjęty toast imie­
niem prawników tej dzielnicy, gdzie „zamiast pra­
wa, pannje co innego".

Wiele osób, które nie wzięły ndziałn w aezcie, 
złożyły swą wkładkę do rozporządzenia jnbilata.

Wieczorem z przed Collegium novmr. wyruszył 
wspaniały pochód z pochodniami i muzyką stad en 
cką od gimnazyum św. Anny. Korowód ruszył uli­
cą św. Anny, obszedł rynek, a dalej ulicami Sław­
kowską i Podwale wszedł w ulicę Studencką, gdzie 
zatrzymał się przed mieszkaniem jnoilata. W znio­
sły Bię okrzyki na cz«ić profesora, który, po prze­
mówienia p. Harasahiaa, kilkakrotnie dziękował za 
zgotowaną owacyę. Fochod, wróciwszy przed uni­
wersytet. rozwiązał się.

K raśców . 7 grudnia.

Następny numer „Nowej Reformy" z powoda
przypadającego jutro uroczystego święta Nlep. Pucz. 
N. P Maryi, wyjdzie dopiero we środę o zwyczaj­
nej porze

Zgromadzenie publiczne odbędzie się jutro we 
wtorek, o godzinie poł do 7 wieczorem w sali Rady 
miasta z następującym porządkiom dziennym: 1) za­
gajenie, 2) wybory do komiByi podatkowej (refe­
rent poseł Jan Rotter), 3) sprawy stów. opodatko­
wanych. Za stronnictwo demokratyczne: Dr Ernest 
B a n d r o w s k i ,  Edmu J K l e m e n s i e w i c z ,  
Alojzy N i e m e t z.

Byłoby do życzenia, aby obywatele krakowscy

w dobrze zrozumianym interesie własnym, zechcieli 
liczny wziąć udział w tem zgromadzenia.

Święty Mikołaj. Zacznijmy od realnej sfery in­
teresów. Otóż Da kilkanaście już dni przed uroczy 
Btością św Mikołaja sk!epy krakowskie urządziły 
bardzo piękne wystawy z podarkami, czyli „miko­
łajka®.", oznaczając wcale przystępne ceny. Na 
rynku dis uboższych rodziców nrząizili przekupnie 
ruchome wystawy „mikołajków", które jaskrawością 
pokrywały braki w jakości. Niestety 1 kupcy pierw­
szorzędni i przekupnie na rynkach doznali przy­
krego zawodn — ruch bowiem, który jnz w rokg 
ubiegłym wcale nie był ożywiony, tego roku mniej 
jeszcze dopisał. Ciężkie czasy zaeiężyiy i na tej 
tak sympatycznej uroczystości, zmniejszając j» j roz­
miary i odbierając jej połowę radosnego nastroju.

Dzieci oczywiście nic mające pojęcia o ciężkich 
czasach, jnż na kilża tygodni przeatem , od rana 
do nocy kombinowały w główkach swoich , co im 
też przyniesie św. Mikołaj. PoiLtęoni rodzice , ko­
rzystając z okazyi, przez kilza tygodni zapewniali 
sobie spokój, nawet wobec najżywszych dzieci, sło­
wami:

— Bądźcie grzeczne , inaczej św. MiKołaj uic 
wam nie przyniosie. -,v >

I dzieci nagle uciszały aję, jakgdyby chodziło o 
zbawienie świata. 1

Nadeszła wreszcie sobota, wigilia święta „milu­
sińskich". Dzieci rozgorączkowane oczekiwały przy­
bycia Mikołaja z aniołami, nie zapominając 
atoli, że za plecami swojego patrona ujrzą także 
strasznego sz itana, z rózgą i łańcuchami w rękach. 
Przybywa wreBzcie św. Mikołaj siwowłosy starzec, 
w biskupien szatach i zaczyna wypytywać rouzi- 
ców, jak się też sprawowały ich dzieci, a tymcza­
sem szatan, dzwoniąc łańcuchami i grożąc rózgą, 
krąży chyłkiem, ażeby porwać niegrzeczne dziecko, 
Dzieci truchleją na myśl, że św. Mikołaj nie utaa 
ich godnemi owej łaszi i wyda w ręce szatana, 
ponieważ jednakże rodzice z pewnemi zastrzeżenia­
mi dają swoj->mn potomstwa dobie świadectwo —  
więc św. Miuołaj rozdaje upominki , poczem odcho 
d z i, wypędziwszy szatana znakiem krzyża św. — 
Rozradowane dzieci bawią się i nie myślą: o śnie, 
radeby całą noc przesiedzieć, ski tkiem czego przy­
chodzi czasami do konfliktn z rodzicami. Na św. 
Mikołaja nie można się już odwoływać, więc rodzi 
ce chwytają się domowych środków, situtkicm cze 
go uroczystość kończy się często łzami. Tam, gdzie 
św. Mikołaj nie rozdawał upominków osobiście — 
dzieci w niedzielę zrana znajdowały pod poduszką 
oczesiwane niecierpliwie wiązanie.

W  „Sosole" na św. Mikołaja czekała ogromna 
gromada dzieci w sobotę wie-zorem. Po wykonaniu 
programu, w którym wyb'tue zajęła miejsce sztu 
czita, odegrana bardzo dobrze prze* dziewczątka, 
św. Mikołaj obdarzył dziatwę ładnem! upominkami. 
(Kilka nieodebranych podarków można podjąć dziś 
wieczór o godzinie 8 w „Sokole".)

W  Resursie urzędniczej również gościł św. Mi­
kołaj. I tntaj po wstęonych produż ::yach otrzymała 
dziatwa upominki, poczem nastąpiła zabawa dla 
malców. —  Nie zapomniała też o swoich d*ieeiach 
i „Besada czeska" i także urządziła odpowiednią 
uroczy stość.

Nie wierzący w autentyczność osoby św. Miko 
łaja dorośli indzie również obdarowywali się na­
wzajem, »io ule tA  azezodize, jak po inne lat*
I tntaj ilustrowane Karty pocztowe oddały nałogi 
tym, którzy nie chcieli acnybić zwyczajowi, a chcieli 
„wymigać się" od Łosziów.

Zmiana komendanta korpusu kr akowskiego 
Bar. Eugeniusz A lb  o r i ,  zbrojmistrz i komendant 
I korpnsn armii, opuści wkrótce Kraków, ażeby 
objąć cywilny i wojskowy zarząd Bośni i Herce­
gowiny. Bar. Alborl, zaliczany do najdzielniejszych 
generałów armii austryackiej, urodził się w rokn 
1838 w Kotarze, jako syn prezydenta tamtejszego 
sądn obwodowego W r. 1857 został podporuuzni 
kiem II klasy i już w dwa lata później, podczas 
wojny z Włochami, odznaczył się w bitwach pod 
Casale i Magemą. Podczas wojny w r. 1866 peł­
nił służbę w Daimacyi, w roku zaś 1878, gdy woj 
ska austryackie wkroczyły do Boś i i i ,  był szefem 
sztabu generalnego w dywizyi ks. Wirlemcarskie­
go, następnie szefem sztaba przy generalnej koman­
dzie w Bośni. W  r 1895 jnż jako polny me-szs- 
łek-porucznik objął komendę korpnsn I w Krakowie, 
gdzie w r. 1898 mianowany był zbrojmistrzem. Generał 
Albori, jnż jako dowódca brygady we Lwowie, na­
leżał lo  tych oficerów, którzy wielką wagę przy­
wiązywali do utrzymywania dobrych stosunków po­
między wojskiem a ludnością kraju. W  Krakowie, 
jako komendant korpnsn, nie sprzeniewierzył się 
tej zasadzie i tuktownam postępowaniem nmiBł za­
wsze zażegnać zdarzające się konflikty między la 
dnośoią cywilną miasta, a wojskowością. Ńadto 
w stosunku z władzami autonomicznemi miasta i 
kraju, objawiał ustępnjący dziś z Krakowa komeu 
dant wiele taktu i życzliwości, dzięki czemu zała 
twiono za jego w Krakowie pobytu wiole spraw 
doniosłej natury. Dlatego też generał Albori cie 
szył się szscunkiem, a nawet pewną popularnością 
pośród tutejszej ludnosei.

Komendę korpnsn obejmnje po mm polny mar- 
szałek-pcrncznik Adolf H o r s e t s k y .

Fm. porucznik Adolf H o r s e t z k y ,  urodzony 
w r. 1847 w Pradze, należy do najwykształceń 
szych oficerów armii ansiryackiej. — Brał czynny 
uaział w kampanii pruskiej i odniósł nawet ciężką 
ranę pod Królowym GiOde-n. Przeszedłszy szvbku 
wszystkie stopnie Hierarchii wojskowej, w r. 1895 
przeniesiony został do Krakowa, w chara kterzo ko 
mendauta X II dywizyi, i od tego c»asu stale Drze 
bywa w naszym mieście. Życzliwe® stanowisKiem, 
jakie zajął zarówno wobec ludności polskiej, jak i 
żołnierzy, dia których nauczył się języka polskiego, 
zjednał sobie generał Horsetzky także Bympatyę 
szerszych kół towarzyskich. W  sferach wojskowych 
uchodzi za surowego i wymagającego przełożonego. 
W  literaturze wojskowej nabył rozgłosu, jako autor 
cenionego dzieła „Pizeg.ąd najważniejszych działań 
wojennych ostatnich lat 100", które napisał w r. 
1888, jako proiesor strategii w Akademii wojennej 
w Wiedniu.

Dziś w południe odbyło się w kasynie wojsko- 
wem pożegnanie ustępującego generała kawaleryi 
bar. ńiboriego oraz powitanie nowego komendanta 
przez komuś oficerski.

Wieczór Matejkowski. Praca Stanisława W it­
kiewicza „o Matejce", która ma być wygłoszoną 
na Matejk0W8kim wieczorze artystycznym dnia 14 
b m. w teatrze, wydana zostanie drnkiem w kil 
knset egzemplarzach i sprzedauą będzie podczas 
wieczora. Przy specyalnie urządzonych stolikach za- 
siędą panie, które jnż przyrzekły zająć się łaska­
wie rozprzedażą cennej i ciekawej pracy znakomi­

tego krytyka. Przypominamy przy sposobności, że 
bilety na ten wieczór nabywać można wcześniej w 
lokalu Towarzystwa „Bratniej pomocy", w gmachu 
Akademii sztuk oięknyeh. międsy godziną 10 a 1.

Przeniesienie prezydenta sąau Senat dyscy­
plinarny Bąlu najwyższego w Wiedniu, na wniosek 
prezydynm sąda k*ajowego w Krakowie, zarządził 
w tych dniach przeniosienie prezydenta sądn obwo­
dowego w Wadowicach, dra Koisera, z dotychi za 
sowa Btanowiska. Jak się dowiadujemy, b. prezy­
dent Kaiser będzie przydzielony do gremium jedne­
go ze sądów odwodowych w zachodniej części kra­
ju. Dr. Kaiser znany jest w naszem mieście z cza­
sów swojego urzędowania przy tutejszej dyrekcyi 
policyi. ‘

Nabożeństwo. W e wtorek 8 bm. w święto Nie­
pokalanego Poczęcia N. P Maryi, patronki kupie- 
utwa polskiego, o godz. 11 przed południem odbę­
dzie się doroczna uroczyste nabożeństwo w kościele 
kupieckim św. Barbary. Uprasza się członków kon 
gregacyi o jak najliczniejszy udział w lej uroczy 
otości i zajęcie miejsc rezerwowajyeh przy wielkim 
ołtarzu. Wejście przez zakrystyę od strony Małego 
Rynko. W  dzień ten, jako święto kupieckie, sklepy 
i kantory wedle starego zwyczaju, mają być za­
mknięta, lak, jak w niedzielę Henryk S c h w a r z .

Wiadomości 0S0bi8ie. Dyrektor kolei państwo­
wych w Krakowie, Horoszkiewic*, wyjechał do 
Stuttgartu ua zjazd dyrektorów kolei europejskich, 
celem obmyślenia ulepszeń i udogodnień w kolejni­
ctwie.

Walne zgromadzenie członków Tow arzystw a  
przyjaciół Muzeum narodowego odbędzie bię 15 
stycznia 1 9 j4  r. w kancelaryi Mazeum uaroaowe 
go o goas. 3. Wydział przedstaw członkom dziesa 
wybrane do zakupns, z pośród których członkowie 
wedłng przysłngującego sobi3 prawa wybioią więk­
szością głosów te dtieła, które pragną ofiarować 
Uutenm narodowemu. Członkom przysłngaje również 
prawo obejrzenia wyżej wymienionych dzieł tego 
samego dnia od godziny 2 w kancelaryi Mazenm 
narodowego. Wstęp mają wyłącznie członkowie To- 
warzys wa za r. 1903 i członkowie dożywotni, któ­
rzy złożyli jednorazowo 25 koron.

Z teatru ludowego. Wczoraj pa poładniu po 
wtórzono dramat „Chata za wsią" ze śliczną mn 
zyką Noskowskiego, (drano kn zadowolenia publi­
czności. Wyróżnić należy panie: Walewską (Aza), 
Molską (Motruna) 1 Hiillerową (Jaga), oraz p Mul­
lera jako Janka. Wieczoiem powtóizono „Głośaą 
sprawę".

Z Koła artystyczno-literackiego. We środę d. 
9. m. mówić będzie ks. prof. Pawlicki „O poglą­
dach eBtetyczaych Platona". Początek o godz, 7 '/g 
wieczorem. Po odczycie odbęazie się wspólna ko 
lacya.

Katastrofa kolejowa. Dzisiaj rano przed go 
dzlną 4  wykoleił się pociąg towaiowy kolei półno­
cnej na linii Trzebinia Oświęcim, zdążający od gra­
nicy do Krt-kowe. Wypadek zaszedł na stacyi Cheł 
mek, Z-psncin uległa lokomotywa i kilka wagonów. 
Z powoda wypadku togo , ach na tej linii został 
na parę godzin wstrzymany, — poczta warszawsko 
wiedeńska nie nadeszła do Krakowa do południa. 
Na wiadomość o katastrofie, której przyczyny do- 
tychczsa nie zbadano, wysiauo z Krakowa pociąg 
ratankowy kolei północnej z personelem pomocni­
czym i lekarzami. Z ludzi jadących tym pociągiem 
nikt jednak nie doznał uszkodzenia cielesnego.

Nasz korespondent z O ś w i ę c i m a  donosi nam 
telegraficznie: »

Podąg towarowy Nr. 406 wykoleił się w Chełm­
ka o goaz. 3 1/* w nocy. Cztery wozy strzassane. 
Przyczyna niezbadana; ofiar w ludziach nie ma, 
T o r  k o l e j o w y  z a w a l o n y  g r u z a m i .  Przy 
wszystkich pociągach zaprowadzono ruch osobowa 
z p r z e s i a d a n i e m  przy pomocy osobnych wo­
zów dojeżdżających z Oświęeitr.a, względnie z Kra 
kową. Akcyą, celem opróżnienia torn, kieraje inży­
nier koiei północnej p. P u s t u ł k a  z Krakowa. Do 
wieezora będzie tor oczyszczony.

Ruch towarowy zamknięty. Jutro przywrócony 
już będzie normalny ruch kolejowy.

Drzewka wigilijne, t. zw. „sady", pojawiły się 
już na Rynku Krakowa od strony kościoła N. P 
Maryi. Sady te, zwieziono do miasta, to piorwszy 
zwiastun świąt Bożego Narodzenia, a chociaż od 
świąt tych oddziela nas jeszcze dni 17, bardzo 
wiele osób zakapuje choinki, chcąc mieć w mie­
szkaniach rozradnik naturalnego żywicznego aro­
matu.

Uroczysty Wieczorek ku uczczeniu „Trzech 
W ieszczów", urządzony staraniem uczniów VII ki. 
gimn. IV, odbyi się w sobotę w przepełnionej sali 
Strzeleckiej. Słowo wstępne wygłosił ucz. Zielińdki, 
następnie chór pod batutą akad. W alewskiego od­
śpiewał Muacheimer’a „Na cześć sztnai" i „Si reua- 
dę" Aul’a Słowackiego „Grób Agauiemona" odde- 
klamowai z przejęciem ucz. Kiliński, zaś ucz. Ko- 
ścińsai odegrał na skrzypcach aryę z „Tronba- 
dara". Pierwsgą część ssakonozyia dekiamacya zato­
rowa z „Irydyona", wykonana przez ue*. Kiliń 
skiego, Woltera i Zielińskiego Część drugą roioo- 
oząf śpiew chóru który odśpiewał: Moniuszki: „K o­
zaka", Chopina: „Sen" i Webera: „Chór s-.rzel- 
ców". Ucz. Horowicz odegrał nr skraypcach: Ries: 
„Gondolieia", Singele; Fantasya * op. „Faa3tu,
Szuberta: „W ędrowiec" i Niowiadomsiciego: „Jak
ze cię mam brać dziewczyno" odśpiewał pięknym 
basem ucz. Helik, a acz. Przeorski odegrał na for 
tepianie: Chopina: „VaiBe brilantes", As-dnr, ora* 
Paderewskiego: „Krakowiaka". Ostatni numer pro- 
grama deklamacyą zbiorową z „Dziadów" cz. II 
wykonali poprawnie: acz. Kościńskl, Walter 1 inni. 
Zakończył wieczorek podniosłem przemówieniem 
prof. Koprowic*. W  nrzerwacb przygrywała muzy­
ka „Harmonii" OzyBty dochód z wieczorkn prze­
znaczony ne pom, koleżeńską i sprowadzenie zwłok 
Słowaceiego. •

Wielki wydział Kasy oszczędności m. Kraków#
odbył w sobotę wieczorem posiedzenie pod przewo­
dnictwem prezydenta Friedleina i przyjął sprawo 
zdanie kumisyi kontrolującej o zamanlęciu rachun­
kowi® za I półrocze 1903 r. Następnie, dokonano 
wyboru komisyi kontrolującej z 12 człoazów I ki. 
misyi statutowej z 10 członków. W  końcu zała­
twiono szereg spraw bieżących.

Jutrzejszy wieczór humorystyczny 6  Fiszera 
odbędzie się w salt h o t e l u  S a s k i e g o ,  a nie 
w „Sokoie". Pi ogram zupełnie odmienny.

Sprzeniewierzenie. P. Franciszek Balcer, ma­
sarz z Piacu Szczepańskiego , doniOsł policyi, ż« 
czeladnik jego, Józef Średnicki, sprzeniewierzył 
kwotę 160 koron, którą pobrał za sprzedane wę­
dliny od odbiorców po domach prywatnych. Brodni­
ckiego alesztowałt. polieya, odbierając ma resztę 
ze sprzeniewierzonej kwoty, w sunie 8 koron 50

halerzy, gdyż lesztę młody blrbant zdołał juz p**!*5 
dolać.

0 port W Krakowie. I  wiceprezydent mi*at* 
dr Leo wyjechał dzisiaj do Lwow a, w celo wzu • 
cia ndziałn w obradach komisyi kanałowej i dróg 
wodnych, na posiedzenia której to komisyi ms być 
wziętą pod rozwagę i załatwioną sprawa bndo nJ" 
portu w Krasowie.

Koncert skrzypka czeskiego. Czeska beseda w 
Krakowie zawiadamia, że w sobotę 12 b. m. w -ai* 
browaru Johnów odbędzie się koncert czeskiego 
skrzypka Stanisława Kalinowskiego, członka lwow­
skiej Filharmonii.'B.lety nabywać można wcześuiej 
a p. Hofmana w Sukiennicach, a w dziet przedsta­
wienia p.zy kasie o godz. 8 wieczór.’

Datki na Cble aobroczynne. Rada nadzorcza 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 
dokonała na sobotnie® posiedzenia rozdłiiła z fun­
duszu dysDOzycyjnegr na cele humanitarne, w na­
stępujący sposób:

Fandnsz dyspozycyjny Rady nadzorczej, uchwala­
ny corocznie przez ogólne zgromadzenie według po­
stanowień statntn Towarzystwa, wynosi 10.000 kor. 
Z funduszu tego wydziela Rada nadzorcza coro­
cznie 4000 kor. na umorzenie snbweneyl na resta- 
uracyę Wawelu w kwocie 60 000 kor., resztę zaś, 
6000 kor., przeznacza na datki na cele haman - 
tarne.

W  rokn bieżącym otrzymali: Bracia Miłosierdzia 
w Krakowie 200 kor,, Bursa jubileuszowa Im. Fran­
ciszka Józefa w Sanosu 200 kor., Bursa im. Kra­
szewskiego w Stanisławowie 200 kor., Bursa gi 
mnazyatna im. Jadwigi w Dębicy 200 ker., Bursa 
gimn&zyalua w Bochni 200 k or , Bursa gimuasyal- 
ua im. Mickiewicza w Dioehobyczu 100 kor., Bra­
ctwo N. P. Maryi w Krakowie 100 kor., Bratnia 
pomoc i Czytelnia polska w Czernin wca :h 50 kor.1 
3S. Felicyanai w Tarnowie 100 kor., Stow. ręko­
dzielników „Gwiazda" w Krakowie 50 kor., gmina 
Suszno na bndowę kaplicy 100 kor., Tow. wzaje­
mnej pomocy pedagogiczne w Cieszynie 50 kor., 
komitet „Domu pracy" w Krakowie 100 kor., ko­
mitet budowy kaplicy w Be.inarowi* 100 kor., ko­
mitet* budowy kościoła w Kokntkowcu 200 kor., 
Zakład sierot w Czerniowcach 200 kor., Ochrousu 
katolicka im. Sienkiewicza w Zbaiaźn 100 kor., 
Stow. słng św. Zyty w Stanisławowie 100 kor., 
Tow. „Oświaty indowej" we Lwowie 100 kor, 
Tow. św. Wincentego k Panlo w Drohobycza 50 
kor., Tow. dam dobrocaynuych w Tarnopom 100 
kor., Tow. pań miłosiernych w Przemyśla 100 kor., 
Iow . pomocy naukowej w Sanoka 100 kor., Tow. 
tanich mieszkań dla robotników katolickich w Kra­
kowie 300 kor., Zakład im. sw Jadwigi w Krako­
wie 200 kor.

Ogóiem rozdano ua powyższe cele pr/eszło 3000 
koron, takąż samą kwotę rozdzielono po posiedze­
niu Rady nadzorczej us wiosnę b. r.

Podań o tego rodzaju zasiłki wpływa na rece 
dyrekcyi Towarzystwa co pół roka około 50.

Wieczbr Mickiewiczowski w  Podgórzu. Tra
dycya kQltn natchnionego słowa twó oy „Ody do 
młodości" jest dla młodzieży uaszej najpewniej­
szym talizmanem przeciw chorob iwym wpływom 1 
prądom epoki bieżącej. Tej tralyeyi Wieszcza n- 
rządz ła wczoraj młodzież VII. Kiasy g mn.zynm 
w Podgórzu uroczysty wieczór Mickiewic*owski. —  
Piękna sala „Sokoła" podgórskiego, zap łuioua po 
brzegi, świadczyłr, że iniayatywi miodzieży zn»:a- 
zla szerokie echo wśród mios*kańców Podglri*. —  
W gronie gości zasiedli między innymi k-> b;skup 
Nowak, ks. kan Twardowski z W ialczki, peset i 
burmistrz p. Maryewski i wiele innych osób. P ro ­
gram wieczoru, ułożony *aj‘ ®ująco, rozpojząi się 
piękną inwokacją wiersza Tetm ijerowskiegc, pccz-om 
rozpoczął się szereg produkcyj inazykalnych i dekia- 
macyjny-h, przygotowanych z wielką starsnnością 
Szczególniej wyróżniły się doskonałe pro iukuye or­
kiestry studenckiej, a zwłaszcza wykonanie Wieńca 
m-lodyj słowiańskich, gra na fortepianie, śpiew so 
Iowy (Noskowskiego pieśń) i chóralny, i zbiorowe 
dsklamacye rady z „Pana Tadeusza" oia* sceny 
więziennej ł „Dziadów" dopełniły ze wszech miar 
udatnego wieczora, który chlabaie zaświadczył o 
ducha, panującym w młodym zakładzie podgórskim 
W wieczorze uczestniczyło całe groao nau:zyctel 
skie gimnazyum z dyr. Biduarskim na czele.

Zniesiony w y o k  śmierci. Sąi kasacyjny zniósł 
wyrok sądn przysięgłych, skazujący Zofię WyrosteS 
z Nowego Sączu za utopienia swego 14-dulowegU l 
nieślubnego aziecKa na karę śmierci przez powie 
saeuie, i polecił rozpisać ponowną rozprawę.

Zmarli.
W łodzim ierz Odzierzyński, ukończony prawnik 

urzędnik konceptowy Baaku krajowego we Lvro 
wie, zmarł 5 b. m. Wyprowadzenia zwłok nastąpi 
ne wtorek 8 o. m. o godz. 3 po południu z d w of 

kolei państwowej w Krakowie na miejsce wi»* 
oznego spoczynku.

W Stryju zmarł Jan Maryniak, szkolny inspek' 
tir okręgowy, przeżywszy lat 50.

Sto świata.
Z Warszawy. Wczoraj obchodził k». * arcybiskup 

warszawski Popiel 40 leeie swej konaekracyi 
biskupa.

Euakomity arryst* p. Bolesław Leszczyński 
chodził wczoraj 40-Iecie swej pracy na scenie.

Z Fryburga szwajcarskiego niszą nam 
chody patryotyczne na obczyźnie, wśród garstki 
laitów, zamieszkałych tam stale, lub też przybj  ̂
jących tylko na pewien czas dla dokończenia lii'r 
dyów, mają wielkie znaczenie. Są one świadectw01̂  
że w sercach miodzieży polskiej za granicą ^
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ton sam potężny duch miłości ojczyzny, może ń»'
wet tem więcej ześrodkowany, że wsparty tęs*"0̂  
za krajem rodzinnym, że w osamotnienia w81.}- 
obcyeh, nuta ta miłości ojczyzny odzywa się r 
nlejszym akordem. -

Mumy tu do zanotowania obchód llstopado ^ 
urządzony n na» przez Towarzystwo polskiej 
dzieży kształcącej się „Filarecyę". Obchód r0* j g 
czął się nabożeństwem,’ 1 nrządzonem 29 li»t0 g 
w jednej z tnt.ei8.iych kaplic. Mszę św. °^Pr8jJ(jr 
Polak, ks. R. Podczas nabożeństwa^ śp ewał o j| 
młodzieży pieśni polskie. Po mszy św. ^

t*»i

i
ą,
. i

wsayzey zebiani hycin „B oże coś Polskę . 
chwila prawdziwie wzruszająca. Zda o się, ż®  ̂ je
hymnn łączą się ze łz»m‘ w iednF m°dHtvvg.  ̂ ^  
den cborał błagalny do P aaa ŁasięDÓw. G ę 
strój uroczystości potęgowało przybycie na
stość młodziaży z Berna. irząd*’

\
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Drugi punkt programu oojął wiec»rek,( ^

ny w świetnie przystrojonej sali hotelu „u ^
“ . Około godz. 5 po południa rozpoczs* s

Si
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<">urek, wubee 70 acsestników, odśpiewaniem d i i h  
chóf młodzieży hymnu „Boże coś Polskę". Nadal- 
■*y ciąg programu złożyły się prodnkcye chóru, 
®olov,e śpiewy, deklamacje i produkcye muzycine. 
Dłowoy {nnki stanowiły jednak 2 znakomicie onra- 
'-owane odczyty o „święceniu narodowych rocznie"

N O W A  f i  I  F  O  R  M A , Nr. 281

° „zna. Łeuiu powstania listopadowego", wygłoszo-

1

i
De przez inlcyauorów obchodu. NaBtrój Wmczoru był 
podniosły, godny roa^onrętywanie, tej wielkiej chwili 
-siejowej dis narodu. Również zaznaczyć należy, 
śe i pod względem artystycznym produkcye nie 
*ottawisły nic do życzenia.

Po wieczorku odbyła się wspólna wieczorna, w 
czasie której wypowiedziano szereg podniosłych toa­
stów. Wieczerz* zakończyła się oddeklamowaniem 
'Zfciegn utworów poetycznych i odśpiewaniem ple­
śni polskich.

Dodatkowo saznaczyć muszę że kolonia polska 
^e Fryburga, stosunkowo dosyć licena, oo licząc* 
blisko 70 osób, żyje w zupełnej harmonii. Stówa 
rzyszenie młodzieży „Fiiarecya" rozwija się naner 
pięknie, a itowarryszeaie ogóme „Czytelnia1*, zasl 
lane szeregiem pism krajowych, skarga w sobie 
Wszystkich, łączą.. do wspólne] pracy. Między przed- 
■tawicielami „Poionii" w* Fryburgu mamy także 
profesorów uniwersytetu Polaków: dra Kostaneckib- 
go, drs Dob.zytkicgo 1 dra Kowalskiego. (R.)

Strzały W teatrze, w Petersburgu 4 Din, wie­
czorem w teatrze Panajewskim na przedstawieniu 

Taniec mfUśei" oficer Ł. strzelił do sieiliącej o- 
Dok młodziutkiej żodv awojej, a potem dwa iauy 
do siebie. Oboje lekko rauui. Żonę L. odwieziono 
do srpitala; męża aresztowano. L., prsyszedłosy do 
teatrn, zobaczył żonę swoją, z któką rozszedł się 
przed pięciu luty, siedzą:, z inni, panną w krze 
iłach; pojechał do domu po rewolwer, a powróci­
wszy s nim, us ad obok pań. Po ukończeniu przed­
stawienia strzelił, a następnie przbi dłagl ezas rzu­
cał się jeszcze w „foyer", zsnint zdołano go u- 
więzić.

Z powuou śm ierci KI Łlzblety, bratanicy ca­
rowej, ogtssiła „Frankfurter ZeltUDg" głos profe­
sora dra W ells, który w krytyce lekarskiego orst 
ezenla o śmierci księżniczki pisze pomiędzy inneml: 
„Jeżeli rzeczywiście, jak to po wynikach sekeyi 
prsyjęto, był wypadek tyfusu brzusznego, to śmierć 
nastąpiła p i e w s z e g o ,  a n a j r ó ż n i e j  dra-  
g i b g o  d n i a  po zachorowaniu. Tymczasem coś 
podobnego byłoby, wedle moich wiadomości w pa­
tologii tyfusu, wypadkiem nigdy nie zaobserwowa­
nym. Jeżeli trki znawca tyfusu, jak Liebermann, 
nie widsisł nigdy, ażeby śmleić nastąpiła już 
W pierwszym tygodniu po zaonorowaniu, ja sam 
przy setkach wypadków tyfusowych to samo spo 
strzegłem, to ma&*ę, jako absolutną nowość ozna­
czyć, że ztoś po 24 godzinnych tvlko objawach 
ehorobowyeh uiegł tyfoidalnej infekcyl. Należy go 
rąco sobie życzyć, ażeby przez udowodnienie istnie­
nia sarazKÓw tyfusowych udowodniono w spoBób 
niewątpliwy istnienie tyinsu. Jeżeli ten dowód zo­
stanie dostarczony, to ubolewania godny wypadek 
wzbogaci nasz, wiedzę. Jeżeli lednaKże dostarczony 
aie zortnnie, wówczas ueptycy zawrze będą mieli 
powód do otrzymywania, z e  c h o d z i ł o  o i n n e  
j a k i e ś  c i ę ż k i e  Z a k a ż e n i e " .

Zjazd dentystów , w Wi6dnlu rozpoczęły się 
wczoraj przedpo* obrady ogóinege zjazdu denty­
stów

Starcia i  połkoyą i zanoarmeryą, Z B . e s t u
we Fraucyl donoszą, że po zgrtmadzenin ludowem 
okuło tyiiąc rouotnikow przeciągało przez miasto, 
prsyuaem przyszło do starć z polleyą. Dwóch ko­
misarzy policyl i 10 ageutew poranionych.

Z B o r d e a u z  donoszą: Odbyła się tu dsmon-
straeya przeciw biuru pośredulctwa pracy. Demon- 
•tranei urządsili pochód, żandarmerya ich jednak 
rozproszyło.

Z C l e r m o n t  F e r r i a d  donoszą: Strejknjący 
persocsl tramwajowy obrzucał Kursujące wozy k* 
tnieniami. Żardarmerya roiprussyła demonstrantów, 
przyosem kilku z nich aresztowała

Burzb na morzu „Voas ztg " donosi Z H u -  
u Ur g a ,  że wskutek szalejącej na morsa północnem 
śnieżycy i mgły wydarzyło się wiele wypadków 
Zatonięcia okrętów 1 łodzi.

Z W  e n e c y i donoszą: Morae wzburzone. Od 
szeregu lat niewidzianej wielkcuci fale z a l a ł y  
“ a ę i  ć m i a s t a  W  południe wszelki ruch na tra- 
hałach ustai Z całych północnych Włoch nadehu- 
d*ą wiadomości o gwałtownych bnrzach i wyle­
wach,

Eksplozya W fabryce . W  fabryce maBzyn 
* Halle nad Saią nastąpiła eksplozja, przyczem 
15 robotników lo t  ain poranionych, s tych ieden 
l'iężko.

Nasi w ieśm acy.
— Powiedzcie mi, kmiotka, gdzie to jest wiila 

^upiołówka?
— Dobrze, ale niech pan da dziesiątkę.
— Macie, moi drodzy.
— A to się latsi na wiosnę spaliła.

Posiedzenie Barty miejskiej odbędzie się we 
e*Wartek popołudniu
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Powszechne wykłady uniwersyteckie
1 dni powszednie o 1 w dni świąteczne o 6 wieczór! 

.W e wtorek: Pi-or dr Wiktor Ozermsk: Znaczenie ii 
*l0Uuw w naszych dzie.ach porozbiorowyck (w m li 1 
*koły realnej przy nl. Studenckiej).

We środę: L!r helikg Kopera dyr Muzeum Narodo­
w i  O Wicie Stwcasu z obr,uami świetinemi (w ia li 

bił im Kopernika, i uilegium uorum ł l  p.).
" re czwartek Dr leiiks Kopera: O Wicie Stwoszu, 
obrazami świetinemi (w salf nr 62 im Kopernika 

ollegium nornm, II p) .
l W  piątek: Dr Feliks Kopera: O Winie Stwoszu, z o- 
l***ami świetinemi (w soli nt 62 im. Kopernika Col­
o n i e  novum, II p.).
. W iubotę- Dr Emii Godlewski (innior): Zjawieaa rze- 

^Wistpj i pozornej śmierci I tw zakładzie anatom, 
nl. Kopern *a nr 12). 

jLP niedzielę Prcf dr Jozef Rostafiński: O sskieleeie 
1111 (w auli I szkoły realnej przy nl Studenokioj,

Unlwersyt ludowy im Mickiewicza
it, ', ’ł »rtek: W. Feldman „Obrazy z dziejów mała1

([*> Rnbena, riemurandt, V»u D yck“ , 
ple,?b°ta: Dr Z Wąsowicz r,0  rOżny 

j>. i ich działania na ustrój ludzai"
fziela ,o godz. 6): Dr 1 Wąsowicz: „O różnych 

koę kąpiel i iob dsisaanin na ustrój ludzki"; o
W. Beidman: „Grazy z dziejów malarstwa,

Pn», Rembrandt, V an Dyck11

Repertoar Teatru miejskiego.
ty® Wtorek: „kopciuszek- .

^t°rek popcłudnin: „Kopciuszek"; wieozór- „Kop-

ty® śroję, „Fółuziewioe".
W „C?w,wrtek: „Kopciuszek".

‘kclj . °botę: „Jan Gabryel Borkman", dramat w 4 ak- 
®e»a.

W niedzielę popołudniu „Kopciuszek"; wieczór: „Jan 
Gabryel Borkman".

7 ‘.iilonrtnrzL V W e wtorek 7 grnnnia: Niepok. Pooz. 
N, M. P.: wt środę 2 gru nia: Leokadyi i Walery, pp.; 
we czwartek 10 gruania: N. M. P. Loretauskiej i Julii

Wacnód słońcu 8 go grudnia o goazinie 7 minut S7 
sacbud o godzinie 3 minut 36 diugość dnia godzin 8 
minut 9.

Z ktaksw n.ieg. sbserw^tsrysji. Dni* 6-go grudnia 
teruoinetr doszedł od — 0 3 do 7’0 C.; barometr 
szedł w górę.

Dnia 7 grudnia o godzinie 7 rano stau barometru 
729'9y mm, ermoineiru -f- 2 4 C.; wiatr wschodni.

Przepowiednia -.entralnego meteorologiczneg: z kładu 
w Wiedniu d a Galicyi zachodniej na dzień 7 grudnia 
zmienne zachmurzenie.

G d a b p y e l s k i  » I p n k u w )  ka­
puje, sprzedaje i najmuje — fortepiany/ pia­
nina i harmonie -  krajowe i zagraniczne —  
nowe i przegrane — za gotówkę i na spłaty—  
bez zaliczki.

Z teatru.
,„KopciuszekJ, widowisko fantastyczne w  8  o- 
orazacn z muzyką, przerobił na sceną Adolf 

WaiewskJ.
Nasze dzieci doczekały się. nareszcie dla 

sienie w teatrze miejskim lukulusowej bie­
siady, —  Sobotnie widowisko, które wypołnila 
u8cenizowaua zręcznie przez reżysera W alew­
skiego baśń gminne, o Fopciuszku, wprowa­
dziło nas w świat fantazyi i czarów, rozto­
czyło przed zdnmionemi i olśnionerni oczami 
małych i dużych wid :ów obrazy, w sennych 
niegdyś dzieciństwa marzeniach oglądane. Do 
rośli widzowie zapomnieli na chwilę o trudach 
i goryczach żywota, skąpani w wiośniauych 
wspomnieniach dzieciństwa, dzieci dożyły dnu, 
radości, widząc przesuwające się w rzeczywi­
stych obrazach sceny, ZDane dntąd z malowa­
nek. Należała się naszemu młodemu światkowi 
z dawna ta uciecha, a że byta zadośćuczynie­
niem potrzepie, to dowodem tego teatr, na 
dwóch pierwszych przedstawieniach zapełniony 
po brzegi, gwar i radość w audytoryum, jakiej 
dawno nie Dyło w naszym teatrze

P. Walewski z zadania swego wywiązał się 
świetnie. Baśń o Kopciuszku, ujęta w szereg 
pomysłowych obrazów, przesuwała się w bar­
wnej szacie scenicznej, w zręcznym i lekkim 
scenicznym dyalogu, zastosowanym do pojęć 
dziatwy w drobiazgach. Podstawą scenicznego 
powodzenia były nieprzebrane figle sceniczne 
i efekta czarodziejskie, w które obfituje Daśń, 
a które dzielny na3z p. Spitziar z ogromną 
przygotował pomysłowością. —  Małym widzom 
błyszczały oczęta radością, gdy przez scenę 
przesuwała się złocista karoca, zaprzężona w 
białe szczury, zachodziły łzami nad aolą Ko­
pciuszka. gdy mu. macoch? kazała siedzieć w 
kom.nie i szorować statki kuchenne. — A cóż 
dopiero, gdy w odsłonie czwartej ukazała się 
owa knehma macochy, gdy ją zaludnił tłnm 
krasnoludków, gdy się rozpoczął * ów czaro­
dziejski taniec jarzyn i potworów. Srebrzysty 
Śmiech dziatwy biegł z jednego końca sali w 
drngi, zachwyt graniczył z ontuzyazraem,

Trzeba oddać sprawiedliwość ayrekcyi, że 
nie szczędziła kosztów, aby widowisko ująć 
w ramy efektownej wystawy Kostynmy, ele­
kta i całe inscenizowanie małego baietu nę­
ciły oko świetnością i kolorystyką, a końcowy 
obraz, w którym Kopciuszek z królewiczem u- 
nosi się w obłoki, gouzien był sceny stołe­
cznej.

Wykonanie feeryi było we wszystkich ro­
lach bardzo staranne. Na pierwszy plan wy­
suwała się p. Mrozowska, która rolę Kopciu­
szka odtgrała z wdziękiem, prostotą i swo­
bodą , z podkładem liryzmu i szczerego uczu­
cia. — Komiczny żywioł znalazł wyśmienitego 
przedstawiciela w p. Przybyłowicza, niezró­
wnanym króln Ćwieczku i w p. Zelwerowiczu, 
który w roli Gwoździka szczerze bawił audy 
toryum pomysłowem. figiami Wyborna była 
parka małych balctników, tylko białe szczury 
czuły się nie w swojej roli

„Kopciuszek" ma zapewnione powodzenie na 
dłngi szereg wieczorów. W Pr.

Morderstwo w Zakopanem.
(Z sali aądowej).

Nowy Sącz, 5 grndnla.
Prsod tutojssym sądem prsysię^łyeh toczy się 

rozprawa prseciw 23-letniema Jósefowl Gąsienicy 
Sobcsakowl, zeranemu „Cekusem", oskarżonemu o 
zamordowanie Wojciecha Czarniaka, tudzież prze­
ciw 40-letuiemn Jędrzejowi Gąsienicy Bredzę, zwa­
nemu „Laukowy" i przeciw 30 letniej żonie zamor­
dowanego, Wiktoryi z Gąslenlców-Gronikowsklch 
Czerniakowskiej, oskarżonym o wspOłwinę w tem 
morderstwie, w szystkim zamieszkałym w Zakopa­
nem. OaE^rżenłe wnosi prokurator p. W yrobek, 
bronią Czarmakową dr Solańskl i p. Habei a No­
wego Sącza, Sobczaka dr SicLrawa, a Laskowego 
dr Paslonek

Akt osknrżeaia przedstawia sprawę: Przed 14
laty wydali majętni gospodarze zakopańaoy Jędrzej 
1 Maryanrr Gąstenlcowie-Gronikowscy 16-letnią cór­
kę swoją Wiktoryę za 37-letniego Wojciecha Czar­
niaka. Małżeństwo to pozuBtało czczą formą, gdyż 
Wlktorya n>e zamioiizfeała z m^tem, lecz nada" po- 
została w dorna rudzieów, nie chcąc się mirne per- 
swazyi zgodzić nr wspólne z mężem pożycie, tak, 
iż iaktycznie aż do chwili uwięzienia przebywała 
w domu rodzicielskim i prowadziła jako mężatka 
gorszące życie, zawiązując coraz to nowe miłosne 
stosunki. Kochanków tych ałngi szereg się przesu­
nął, aż wreszcie w czerwcu 1902 poznała Wikto- 
rya oskarżonego Józefa Gąsienicę Sobczaka. Młody 
chłopek najwięcej Czarniakowej przypauł do gustu 
1 wkrótce do tego stopnia jej względy pozyskał, że 
stał się prawie domownikiem Gronikowskicb. Prze­
siadując w icb domu po całych dniach i nocach, 
kermlony przez nich. przestał się uważać za obce­
go. Wobec otoczenia począt postępować jak czło­
wiek, który do osoby Csarniakowej i jej majątkn, 
wynoszącego do 190.000 koron, ma prawu ślubne­
go męża, starav aaś Gronikowsey nanawali go w 
roli zięcia. Nie pomogły perswaaye rodziców Sob­
czaka, ani księdza, młodzieniec nie chciał się zrzec 
gorszącego otoczenia.

Wdrożona przez Wiktoryę ahiya w celu unie­
ważnienia małżeństwa z Czarniakiem w drodze pro­
cesu kanonicznego, czy też cywilnego — spełzła 
na biczem, wybawić ich mogła tylko śmierć Czar­
niaka. I  istotnie 15 lipca br. znaleziono w zaio- 
pańsl im lesle , Hrabski Gronik" trupa w ohydny 
sposób zeszpeconego. W  kałuży świeżo zakrzepłej 
krwi, z roztrzaskaną głową, z tętnicami u lewej 
ręki przeciętemi, w potarg&nem i błotem powaianem 
odzienia góraiskiem, leżałv zwlosi krwią i wygią 
dem licznych ran ta* zniekształcone, że ich począ­
tkowo rozpoznać nie było można. Dopiero po do 
kiaaniejszem obejrzeniu przekonano się, że trapem 
tym był Wojciech Czarniak. Zaraz po znalezieniu 
trupa głos opinii powszechnej wskazał na oskarżo­
nego Sobczaka, jako sprawcę, a ns, jego kochankę 
Wiktoryę, jako wspólniczkę mordu. Sleaztwo stwier­
dziło słuszność opinii powssechaej, wykrywając aa- 
lazem trzeciego uczestnika tej sbrodni w osobie 
oskarżonego Laskowego, którego naraz następnego 
dnia w Zakopanem, podobnie jak i WiLtoryę ajęto, 
podczas gdy oskarżony Sobczak, zbiegłszy po do­
konany m czynie, dopiero w kilka dni później wpodł 
w ręce żandarmeryi.
i Siedzcwo przedstawia rzecz tak, że Laskowy po­
czął ścinać jodełki w lesle C<:araiaka, a gdy wła­
ściciel począł za nim gonić, Sobczak strzelił do 
Czarniaics z tyłn Gdy Czarniak upadł, Laskowy 
ciupagą go dobił. Po dokonanie mordu wręczył Sob­
czak Laskowemu 70 koron, poezem Laskowy w y­
biegł z lasn, sam zaś S o b e z . z a b r a ł  w losie re­
wolwer i skrwawioną ciupagę, obmył się wodą w 
pobliskim potoku, a następnie poozedł du domn 
Grtnikowskich. Tam zawiadomił Wiktoryę o ogła­
dzeniu męże i doBtawsiy od niej dla ułatwienia 
ucieczki 30 koron, podążył dalej tasem aż ku sta- 
cyi kolejowej.

Oik. S o b c z a k  twierdzi, że Czarniaka zabił 
Laskowy, a on sam zadał Czarniakowi tylko osta­
tni cios, aby się dlngo nie męczyi po razacb nada­
nych mu ciupagę przez ŁusKowego. Dalej oświad­
czył, że Cziruiakowa nie namawiała go do samor- 
dowauia męża,

Osk. Jędrzej Gąsienica B nega  „ L a s k o w y "  
na zapylanie przewodniczącego, czy poczuwa się 
do winy, pada na kolana, sktada ręce i woła : „przy­
sięgam na Boga, że jestem niewinny". Laskowy 
raprzecza wszystkiemu, co mu akt oskurżenia za­
rzuci. i co SnDczak na niego zwala.

W  końcn priesłnehiwauo Wiktoryę C z a r n i a  
k o w ą. JeBt ona średniego wzrostu, dość silnej 
ouaowy ciała, nbiana po góraiskr, brunetka o re­
gularnych rysach twarzy, dość przystojna. Nie przy­
znaje się do winy. Z Sobczakiem żyła, ale chciała 
go porzucić. Starała się nawet o posadę dla Sob- 
osaKa, aby miał z czego żyć i jej dał spokój.

Następnie przesłuchano kilkunastu świadków, 
którzy nie zeznali nic ważnego.

Dual ekonomiczny.
Wiedeń. Pszenica 7'68 do 7'69 nstalozz Zyto rf'63 ii 

6 64 srwaip Jęczmień spoaojny. Knkorndza n-45 do 6 65 
spokojniejsza Owies 5.1G do 5 50 staty. Rzepak słaby 
1110 di 11 40

Usposobienie bez interesu. Deszoz,
'Sbdapeszt Pszenica na kwiecień 1-70 do 7'71. Psze­

nica u *  październik 7 ' 8  do 7'60 Zyto  na kwiecień 
< 60 dc b 61. Zyto na październik 7-49 do 7-50 Owies 
u> kwiecień 6'19 do 6‘20. Owies na październik —’ — 
— . Knkurndza na maj -  i— . Rzepak u l sierpień 
11-76 do 11-85.

Oferty mierne, oheć kupna lepsza, uspos .bierne przy 
jemniejsae; pogoda piękaa. -  -   —

k ronika lwowska.
L w ó w  7 grudnia.

Nowy pociąg pospieszny ze Lwowa do Wie­
dnia. Centralny Związek fabryczny, w porozumie­
nia z lwowską Izbą handlową, odniósł clę do mi­
nisterstwa kolejowego z prosDą o jak najszybsse 
zaprowudaenlo nowego połączenia pospiesauego Lwo­
wa z Wiedniem w ten eposób, aby nowy pociąg 
pospieszny wychodził ze Lwowa wieczorem o 7 ‘30, 
a przychodził do Wiednia 8 ‘ 49 rano. Ten sam czas 
odjazdu i przyjazdu stosowałby się do pociągu z 
Wiednia do Lwowa. Wniosek ten luasaćnlł cen­
tralny związek fabryczny tem, że sfery Kupieckie 
odczuwają nadzwyczaj dotkliwą potrzebę stworzenia 
takiego połączenia, aby w ciąga jednego dnia mo­
żna w Wiedniu załatwić 'utares, nie tracąc na tu­
ką podroż dwu do trzecia dni, jak to dotychczas się 
działo. Jak się właśnie dowiadujemy, zoutai teu 
wniosek przyjęty przez państwową Radę kolejową, 
po skuteesnem poparcia ze strony pp. Baczewskie- 
go i Rusmani

Polskie muzeum szkolne. Tow. nauczycieli » k ó i
wyższych i Tow. pedagogiczne uchwaliły założyć 
instytneyę „Musenm szkolnego" we Lwowie. Zad. 
nłem tego Muzeum oędzie zbieranie zabytków i 
materyałów do dziejów wychowania ns całym ob 
siarze ziem polskich, s zarazem gromadzone ś-oi- 
ków nowoczesnych, służących do Ulepszania i nzmy 
Mówienia' nauki szkulnej, a obok tego do podnie­
sienia fizycznego wychowania młodzieży, ritoaownie 
do tego ogólnego programu, Muzeom szkolne obej • 
mować będzie dwa działy: historyczny i spółczesny. 
Pierwszy będzU się składał z biblioteki, zbioru ry­
cin portretów, medali, pieczęci, świadectw i aktów 
szkolnych; — gdrugi ze zbioru środków nankowycn 
i planów, budynków, urządzeń i sprzętów szkolnych, 
jakoteż przy.ządów dc nanki gimnastyki, gier i za­
baw młodzieży

W obec faktu, że instytucy* ta będzie pierwszą 
tego rodzaju na całym obszarze ziem polskich, ko- 
misya muzealna, na której czele stanął jako pre 
ze» dr Ludotnił German, zwraca się do społeczeń­
stwa polBkiegc z prośbą o pomoc i poparcie. Dary 
ofiarowane na cele Muzeum, jakotsż wszelki i ko­
respondencje adresować n&loży do T ow fzy jtw o  
nati szyciell szkół wyższych, ni, Małeckiego t  5.

Utrakwłzm szkolny. W  sobotę ua posiedzeniu 
Towarzystwa nauczycieli szkóf wyższych omawiano 
w dalszym ciąga sprawę utrakwizmu 6zkól. Obszer 
ną dyskusyę w tej mierze zakończono uchwaleniem 
reŁOiucyi, wyrażającej opinię tutejszego Koła Tow. 
nauczycieli szkól wyższych, ż e u t r a L w i s m  b y łb y  
d l a  s z k u l n i o t w a  n a s z e g o  s z k o d l i w y ,  
Po tej zasadniczej uchwale zapadła druga, doma­
gająca się wprowadzenia języka polskiego i ruskie­
go, j a k o  o b o w i ą z k o w y c h  w szkołach śre­
dnich. W  końcu nohv7alono polecić wydziałowi T o­
warzystwa, aby sastanowit się nad sposobom, w ja - 
kiby się myśl ta aaia uszuteesnić bez obciążenia 
młodzieży.

Koniec orkiestry „Filharmonii lwowskiej .

Dzienniki warszawskie donoszą, że p. Ludwik Hel­
ler złożył imprezę orkiestry na rzecz p. Czeiań 
skiego, który będzie dalej koncertował na własną 
rękę po Rosyi.

Repertoar Teatru  lwowskiego.
We wtorek po połrdnin: „Właściciel kuźnio"; Wie­

czór: „Aida".
W e środę: „Bogaty wajaszek" Karlwsisa.
We ozwatsek: „Aida".
W piąoek: „3afanduly“ .
W sobotę: .Aldi “ .

T s ie p ta  i teieMuit 
t „N. Reformy"

z dnia 7 grudnia.
Lwów Wczoraj aresztowano tuta' Eugeniu­

sza N o w i c k i e g o ,  b. komisarza manipula 
cy.nego magistratu lwowskiego, skazanego 
swojego czasu na 1 rok więzienia za zbrodnię 
sprzeniewierzenia. Aresztowanie to nastąpiło 
na wezwanie sądu krajowego Karnego i ma 
stać w związku, według oDiegających pogło­
sek, z odkrytą niedawno defraudacją, popeł­
nioną przez Leona Dziubińskiego, sekretarza 
magistratu.

Lwow. Namiestnictwo lwowskie zatwierdziło 
już nowy statut galicyjskiego Towarzystwa 
weterynarskiego. Skutkiem tego wchodzi w ży­
cie nowo utwoizony fundusz dla wdów i sie­
rót po lekarzach weterynaryi, wynoszący obe­
cnie 4500 K.

Buóapbszt. Minister honwedów wydał rozpo- 
rząazenio, aby w razie nchwaienia ustawy o 
poborze rekruta, pobór n a t y c h m i a s t  s i ę  
o d b y ł .  Władze komitatów mają wszyatko 
przygotować, aby pobór mógł się odbyć w cza­
sie od £8 b. m. do 31 stycznia lub od 4 sty 
cznia do 6 lutego,

Arco Wdowa pc hofrncie D n d z i k o w s k i m ,  
która r/ydziorżawiła hotel w Arco, odebiaia 
sobie wskutek strat majątkowych życie przez 
powieszenie

Nowy pomysł ruski.
Lwów „Koryar Lwowski" donosi:
Komitet wykonawczy narodowy „Sowieta" o- 

głosił odezwę do narodu ruskiego, w której z 
zastrzeżeniem wyrażając się o wa-tości obecnej 
secesy* posłów ruskich z Sejmu, wskazuje na 
nieuchronną demoralizację mas luuowychl, dla 
których now e wybory ss żądaniem wprost ponad 
siły. Odezwa kończy sig następującemi słowa­
mi: '

Wobec tego, że dwukrotna secesja ru­
skich posłów z Sejmu nie m łynęła ani na 
zmianę systemu rządowego, ani na stosunek 
polskiej większości sejmowej do narodu ruskie­
go i wobec tego, że usiłowania nasze skierowa­
ne kn pokojowej i zgodnej pracy na pożytek 
kraju okazały się płonnemi —  naród rnski po­
winien się zastanowić, czy wobec naocznej bez­
skuteczności parlamentarnej walki, nie należa­
łoby z u p e ł n i e  w y r z e c  s i ę  u d z i ą ł a  po 
s ł ó w  r u s k i c h  w S e j m i e .

Następca C^erikowa
Lwów. Z W a r s z a w y  donoszą do „Słowa- 

Polskiego", że utrzymuje się tam pogłosra, iż 
następcą genordła-gabernatoia Czertkowa, któ­
rego dymisya ma nie ulegać już wątpliwości, 
zostanie generał gubernator finlandzki B obr o ­
k ó w.  Przeniesienie generała. Puzyrewskiego 
do K:jowa, według tej depeszy, nie jest je­
szcze sianowczem.

1 Koła poiSKiego.
Wiedeń. Na wstępie dzisiejszego posiedzenia 

zdawai ks. P a s t o r  sprawę z obrad komisyi 
weterynaryjnej, dotyczących znaczenia niero­
gacizny kolczykami i tępienia zarazy za po­
mocą stref. Komisja oświadczyła się przeciw­
ko strefom; dalbj żąda komisya, ażeby niero- 
gaciznę rzeźną i hodowlaną traktowano na ró­
wni z węgierską.

W  dyskusyi nad tem sprawozdaniem prze­
mawiali B i n d e r ,  G a r a p i c h .  S t w i e r t n i a  
i minister P i ę t a k .  Koło przyjęło wniosek ko 
misyi.

Ks. P a s t o r  przedkłada następnie petycję 
miasta G o r l i c  o gimnazyum i petycyę mia­
sta B i e c z a  o zapomogę na odbudowanie zni­
szczonej przez pożar wieży.

Ks. P o n i i. s k i żąda poczynienia uroków u 
rządu w sprawie denaturowanego spirytusu.

G ł ą b  i ńe ki  prosi o upoważnienie do zgło­
szenia wniosku o zmianę ustawy, dotyczącej 
trybunału administracyjnego. Koło udziela upo­
ważnienia.

W  o d z i c k i porusza sprawę petycyi kra­
kowskiego Towarzystwa rolniczego. —  Uchwa­
lono odesłać ją w celu jej uzupełnienia.

G } ą b i ń s k i  domaga się większej liczby 
urzędników Polaków w ministerstwach Poniń- 
ski zabiera raz jeszcze głos w sprawie wodo­
ciągów w W i e l i c z c e .  — P o p o w s k i  po 
rusza sprawę rewersów demolacyjnych —  Mi­
nister P i ę t a k  oznajmia, że projekt ustawy 
o rewersach j e s t  j u ż  u k o ń c z o n y  i nędzie 
wurótce przedmiotem obrad Rady ministrów, 
Następnie toczyły się obrady poufne w spra­
wie Ś l ą s k a .

Oepntacya z Suchej.
Wiedeń. Bawi tu deputaeya miasta Suchej, 

złożona z trzech radców miejskich z burmi 
strzem Pewluszkiewiczem na czele, którn stara 
się o przeniesienie sądu ze Ślemienia do Su­
chej. Deputacya była pod przewodnictwem po 
sła SuW.ertm u ministra sp-awiedliwości.

Z Sejmu węglersfrfcgo.
Eudapeszt. Na dzisiejsze posiedzenie Sejmu 

węgierskiego przybyło baidzo mało, bo tylko 
80 posłów. Wobec tego posiedzenie zawieszono 
do godziny 11 i o tej godzinie rozpoczęte ob­
rady.

Izba przystąpiła z Dorządkn dziennego ao 
dalszego ciągu dyskusji nad przedłożeniem o 
k o n t y n g e n c i e  r e k r u t a .

PiesKe na unople.
Petersburg. „Praw. W iestn ik" ogłasza. Ce­

sarz udzielił u r  1 o p u choremu min. skarbu

P l e 8 k e m u ,  a kierownictwo ministerstwa skar 
bu powierzył pomocnikowi ministra R o m a ­
n o w o w i .

Poseł w nle<asce,
Beigraa. W  aobrze poinformowanych koiacb 

tyńerdzą, że poseł rosyjski C z ^ r y k o w  po­
padł t* niełaskę, żb weźmie dymisyę zanne 
szka nie w Rosyi, lecz w R u m u n i i .

mowy gaolnei hlszpansul.
Madryt. Lista nowego gabinetu przedstawił 

się następująco: prezydyura M a u r a ,  sprawy 
zewnętrzne S a n p e d r o ,  ministerynm sprawie­
dliwości T o v a r ,  ministeryum wejny L in a res , 
minisie^yum marynarki T e r a n d i z , ministe- 
rynm skarbu Ó s m a ,  min.steryum spraw we­
wnętrznych Sanses G n e r r a ,  ministeryum o- 
Swiaty Domingnes P a s c u s l ,  ministeryum rol­
nictwa Allandes A 1 a z a r.

Odpowiedz_alny redaktor i wydawca. 
Mloiiał Kokiopmshi,

N A O E S L f N E i
(Artykuły w tym działo nie pochodzą od 

Redakcji).

Sir o lin
do n ao yu a  v  aptekach, po 4 K, ni receptę. 

Przez najw ybltn itjtzym i lesarzy poletasy w ontrnosoh 
płuonyoh. ohror. nlezytai h przewodów oddechowych, 

zorcaoh, In fluency. 1490 48 52 
Prawdziwy ty lko w rrygina. iyoh sioikaon.

Dra Jana Regneca
Zakłać ortopodyl, massaiu I gimnastyki 

leczniczej. 2̂ 14 11 
Dia i.amleJSłCowyct pensyonat.

Kraków, m lcr Szpitalna, L. 17.

Niezawodnie i bez bólu działa prawdziwy 
Radlauera plaster przeciw odgniotkom. F I. ^5
hal p rawdziwy tylko z nap.sem „Kronen-Apo 
theke, Benin". Skład w Krakowie w aptece 
Wiktora Redyka. 2220

Dr Franciszek Krzyształrwicz
docent Uniwersytetu jagiellońskiego, 

Dowrócii z zagianicy i ordynuje w chorobach 
skórnych i wenerycznych przy ulicy Karmelic­

kiej, L. 7, od godziny 3*—4 po południu.

Herbata Meusmera. Naj'nlubieńszr i najbardziej 
rozpowszechniona nerbata jest najlepszą, a przytem 
najtańszą i dlaiego roazina zsleca ją  drogiej ro 
dżinie. W  paszkach próbnych po 100 gr od 1 kor 
do 2 Uor. dostać można n L. S y k u t o w s 6 i e g o 
w K r a k o w i e ,  nlica Szewska. 2678 2 2

Do części nakłada niniejszego numeru dołączony 
jest c e n n i k  k s i ę g a r n i  S. A.  K r z y ż a n ó w  
s k i e g o  w Krakowie, ouejmający barcLo wiele cen 
Gych dzieł i dziełek rozmaitej tieści. .

Znany aom wywozowy A. Hirscbberg, Wiedeń 
II, Rembrandstrasse, 19, wysyła i tego rosa słynne 
wyroby z amerykańskiego srebra po bajecznie ni­
skiej cenie, bo 42 przedmioty za 6.b0 złr Dobra 
to sposobność do nabywania podarków na gwiaudkę.

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 7 grudnia. Zamkuięcie gie.dy o g. -  m.
Ak:ye austryackiego Zakładu kredytowego 688'75 

Akcye węgierskiego Zakład i kredytowego 777 25. Akcy 
Anglobanku 284 -25. Akcye Un'onbanku 540 00. Al cy 
Lanu:rbauku 435 25. Akcye Bankrereina 616-00. Akcy 
Bodencredit 951'—. Akcye galicyjskiego Banko hipote 
cznego —•—. Akcye kolei państwowych 667 75. Akcye 
kol::' południowej 88 50 Akcye N. tram waje lit. i 
—•—. Akcye N. Tr.imaaye lit. B - '—. Akcye kolei 
Elbethal 419 00. Akcye kolei Północne, 5540- Akcye 
kolei Czermowieckiej 576 - .  Akcye Aipiny 408 00. Ak­
cye Rima Muranyi 490 50. Akcye Praskiego Towarzy­
stwa żelaznego 1880‘ - Akcye iab.yki bioni 398*—. 
Akcye tureok.e tytoniowa 355 50. Ga'ic. karpackie ak­
cyjne Towarzystwo naiuwe i208-— . Obligacye węgier- 
ikic indemnizacyjne 98’25 Renta majowe 100 55. Au­

striacka renta koronowa 100 55. Węgiersk? renta ko­
ronowa 98'95. 56 1. Listy Towarzystlwa kredytc..ogo
ziemskiego 98 65. 4*7, Listy Banku krajowego 96 85. 
4k/e"/# Listy Banku krajowego 102 30. 4'/s nank ara-
jowy 10 3— . 4°/0 Listy Bank-  hipotecznego 98'65. 
4V,V, lis ty  Banku hipotecznego 10185. 5°/0 Listy Bar ■ 
ku hipotecznego 1*2 — - 4%  Galicyjskie ohligaoye pro- 
pinaoyjne 99'87. Galicyjska pożyczka kiajowa z r. 
1893 '99 80. 4%  Pożyczka m. Lwowa 96 55. Losy ture­
ckie 141 '75. Marki 117-20. Ruble 252‘76.

Usposobienie: Trwające kupna miejscowe podnosiły 
kredyty, koleje państwowe i walory przemysłowe, s 
wkońcu i renty żywiej.

Oukier 19'4& ustalony Spirytus 42 20 mdły. Nafta 
niezmienione.

Cennik Izuy handlowej i przemysłowej 
w Krakowie

z 7 grudnn (godz. 1 w południe,
I. Wfiuty. płacą żądają

Ruble papierowe . . . .  252 75 25' —
Narki niemieckie . . .  116 80 117 3(
Franki papierowe 95 — 95 60
Dwuaziestofrankuwki w złocie . . 19 02 19 19

II. Listy zastawne.
5%  Listy zastawne prem. Bankr hipot, 111 50 112 60
4l/.0/. Listy zastiiwne Lanka hioot. . . 101 25 102 2.’
4 7 , „ .  „ . . .  98 16 99 -
4V,*/o Listy zastawne Bunkn krajowegc 102 — 103 —
47, „ „ n „ ' »8 75 99 50
4°/, Listy zast gal. Tow. kred. ziem. nieok. 98 50 — —
4*,. „ „ „ „ r „ 41-latn, 99  ---------
47, „ „ „ „ „ „ 56-letn. 98 *  99 -

III. Obligacye i pożyczki.
4"/, Galicyjskie obligacye propinacyjne 99 40 100 40
47, Pożyczka trajowa z r 189? 99 25 100 25
47 , „ miasta Lwowa . . . . 96 75 97 75
3'/«7» „ „ » ■ • . 102 -  103 -
4*/, Obligacye komunalne Banku kraj. . 102 25 108 26
67 ,7 , „ „ „ „ . 101 75 102 76
47, „ kolejowe . . . . .  . 98 75 99 60

IV. L o s y.
Losy miasta Krakoi a 80 — 83 —

V. A k o y  e.
Akcye Banku hipotecznego we Lwowie 588 — 640 —

„ „ Ga-, dla b i p. w K r a k .  -------
„ Lwów-Ozerniowofc-Jaesy . 678 — §81 —

1
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Do wynajęcia
p i e r w s z e  p i ę t r o  przy ulicy sw 

Anny Nr 3 2998 10 e

Józefa Ekerowa
udziela L'» o

Tr lekcyj tańców tŁ
przy ul. Stolarskiej 13, I. piętro.

B a r d z o  d o g o d n e  p o ż y c z k i !
Szczegumie dla panów oficerów, urzędników 
państw., kraj., gminnych kolej., nauczycieli itd 
Bardzo małe spłaty miesięczne, niski procent, 
a żadne wydatki naprzód. Porżyczki na wszyst­
kie płody. Zgłoszenia pod „S e k re ta r  1 7 3 “ . 
przyjmuje do przewinią Anoncen-Expediti on 
U. OUKES fiachf., Wiedeń, Wolizeile 9. 3069 % 5

Z N A K  lw a  7

SI. Joss 
& Lóffensteiu

f o. k. nadworni dostawcy,
[  P R A G A ,  Y I I i

I  KOŁNIERZYKI J 
L MANKIETY 
®  KOSZULE. J | Y

„ 1  L .  l« s «  10 10 4  

Częściowo ule surzedaje się.
Co. lać można w najprzeo. handiac.i^

( warów męskich i płóciennych.

R e a , l M O @ ć
tu ż  p o d  K r a k o w e m , okładająca się 
z willi o 5 pokojach i t. d. budynków 
gospodarskich, ogrodu warzywnego i o- 
wocowego, roli i łąki, razem 5 morgów 
gruntu do sprzedania pod korzystnemi 
warunkami, ewentualnie do wydzierża­

wienia za kiłkoietnim kontraktem 
Zgłoszenia pod 3044 przyjmuje Admini- 

stracya ,.N. Reformy11. 8044 3 3

6000 koron
jest do wypożyczenia na lobią hipotekę po­
siadłość. w Krakowie z dniem 1 stycznia 1904 
roku. Zgłoszenia proszę adresować do p. Dra 
Miłkowsrfiege (Księgarnia katolickb) w Krako­
wie, ulica św. Jana Nr 6. 9940 3 3

pUotu  - - J L ™

"a *<o$F22 .47    *w  p ł y n i e .  2322 37 o

uoiic Komis. M M  sjrzeflaży
ma do sprzedania:

.Szafa oryginalna orzech, bogato rzeźbiona, Ko­
moda o 6-ciu szufladach dębowa z bronz. i fi­
gurami rzezb. (antyk), feekretarzyk mach m 
i antyk) ze staremi brunzansi, Sekretarze anty­
czne inkrustowane, Komoda antyczna rała in- 
krust. zbronzami, Biurko amerykańskie orze­
chowe i machoniowr, Hustka francuz, w kolor, 
indyjskich i koronki stare. Również prócz wy- 
wymienionych rzeczy, posiadam inne antyczne 

rzeczy i nowsze. 3047 38 O
Leopoldyna Machowska, 

w Krakowie, u!. Szewska L  5, I. piętro.

Patenty na wynalazki
wyjednywa 2971 2 0

i&Ł Kazimierz OSSOWSKI
Biuro patentowe

Peleisbuig , Wozniesienskij Prospekt 3. 
Berlin, Potsdamerstrasse 3.

Mleczarnia
D A M S K I E J  W KRAKOWIE
poszukuje w.ększej nuści

Mleka
2(M1 za umową roczna. * 8

P ie rw sz y  k r a jo w y  «k 'a d  hurtowny i częściowy Orauio- 
iu_u x 1 F o n o g ra fó w

JO ZE FA  W E K SL E R ik
ic Krakov%e, ul. łlrorfzka l. 71,

poleca w bardzo wielkim wyborze 6  R A  KI O P O N Y . FO N O - 
G it . t l '1 ,  p ły ty  i w a lc e  n a jn o w s z y c h  z d ję ć .

Ceny bardzo przystępne. — Cenniki darm o i opłaonie - =
Wymiana używanych płyt za dopłatą. 3033 1 5

N a jw ię k s z y  Z a k ła d  p o g r z e b o w y  

Jedyny w Krakawie.
posiada|aoy własną fabrykę trumien. — Wielki wybór trumien metalowych I z drzewa. 

tHówn® skład przy n i. św . T o m a s * *  1. 4 . tuż przy placu Szczepańskim, telefon 
Nr. 331. — Filia przy ul. Kopernika 1. 6.

Zakład urządza pogTzeby od najskromniejszych do r ajwspanialszy 5l> ze znaną ścisłą 
punktualnością, uchylając pozostałej rodzinie wszelkie trudy 

Zakiad podejmuje ilę przewozu i uprowadzania zwłok ze wszystkich krajów Europy. 
Ceny możliwie najniższe, na żądanie spłata ratami miesięcznie. 3057 68 0

jQ VVVvVVv v v v v v v v y  vxvYVvvYvvvvVvYv>rrYvvYYrYv>rvY>nro'vrvYV y

PJĘKiSĄ, B IA ŁA , JAK M LEKO, PŁEĆ
nadaje jedynie aptekarza O. Ba La SSY angielskie

- - - - -  M L E K O  O G O R K O W E . ■■
MLEKU OGÓRKOWE odznaczone złotem i medalami na wystawach w Londynie. 1'aryżn 

i Wiedniu, usuwa p.egi plamy wątrobiane, pryszcze wągr 
i t. d., nadaje twarzy dziwnie młody wygląd, jest woDec tego 
jedynym Środkiem piękności. 3064 z  10
v ua 2 korony. Puder ogórkowy 1 kor. 2 0  hal. i 2 korony. 

f i  * i J L M y d ł o  ogórkowe 1 kor. Prawdziwe tylko z napisem „Baiassa". 
Jedyny skład wysyłkowy dla Galicyi.

Apteka Z Y G M . R U C K E R A  we LW O W IE 
w PRZEMYŚLU. Apt. I* B R E Y E B A , plac „na 

Bramie" L, 4

Prywatne obiady
zdrowa i smacznie przyrządzone dostać a»ś*a  
pc bardzo przystępnej ceni# przy ul. SUwkaw- 
tkiej I. 6, II. p. Ib S. drzwi II. 2920 8 *

Sumienny dobrze polecony staram y 
c z ło w ie k ,  trzeźwość kardynalny 

’  warunek, nadający się do samo­
dzielnego prowadzenia interssn wyszyn­
ku likierów i wódek, z odpowiednią 
kuucyą zn jdzm zaraz stułę zajęcie, Zgło­
szenia pisemne z odpisami świadectw 
przyjmuje Administracya „N. Reformy' 
,.od 3067 (Ustnych wyjaśnień nie u- 

dziela). 3067 2 2

Wysyłam natychmiast 5-klg. koszyk pięknych,, 
wielkich, smacznych jabłek zimowych opłatnie 
za zaliczką 3 K 50 n, cetnar metryczny 30 K 
loco stacya kolej Zaleszczyki. Tłuste] świeżej 
woiuwiny 5-kg. koszyk 6 K 50 h baraniny 
5-kg. koszyk 4 K 25 h. 3030 3 4

A . ś iu s s b ra jic h . Z a le s z c z jK i .

Do wydzierżawienia
od 1 stycznia 1904 r. R e s t a u r s - c y c .  
w pierwszorzędnym hotelu w Klukowie, 
oraz d o  w y n a j ę c i a  3 sklepy przy 

nlicy Fluryańskiej.
Bliższa wiadomość: Władysław / V  

iniak, Wielopole 15, II. piętro. 2963 4 5

R O B O T Y  ® m %
Ę rozpoczęte i wykończone, oraz 
Q wszelkie przybory do haftu po- 
_  leca w wielkim wyboize po naj- 
“  2939 niższych cenach 7 10
N Sabm a F u u b o i
E  Kraków, Grodzka 28, I piętro.

Siiwki i powidła
prawdziwe tureckie świeże; wszelkie to­
wary korzenne, kolonialne i norym­
b e rs k ie  po niskich cenach oraz ozdoby 
na choinkę od kor. 2— 10 — poleca

H. Kretschmer
w Krakowie Rynek głów. L. U) nsprze- 
2932 r-iw kościoła św. Wojciecha. « 10

| „ B E Z B A R W N Y
|  puder na wtosy

m 
%

i

onuc szcza, nadaje połysk, konserwu je 
kolor.

T O IS K ID A  R ,  K r a k ó w ,
Tląc Maiyacki. 2672 18 30

ter P O Ż y C z b l 7Ę»
)ako kredyt osobisty na 5— 6%  dla 
wypłacalnych każdego stanu na skrypt 
dłużny, zwrotne w dowolnym czasie i 
w dowolnych ratach; pożyczki hipote­
czne na 4%  szybko. Pożądana kore- 
sporidencya niemiecka. 8666 12 18

Bank bizómanyi uyyn., Buaa- 
pest, VI!., K lraly-utcza 49.

M ł n d l /  P °moonl!E H andlow y z działu 
I fllU lU y  korzennego i śniedankowego poszu­
kuje miejsca od 1 stycznia w handlu czysto 
korzennym. Zgłoszenia pod 3077 przyjmuje 
Administracya „X. Reformy11. 3077 2 3

7 q r |  t l J iek i A n ton iego  łw .-lń - 
L t X  e ą l l  „k ie g o , J e z le .z a n j ad B or- 
szozów , wysyła pocztą M IODY owocowe 
pitne, odszczególnione kilkakrotnie na wysta­
wach, a to miód pitny kasztelański maliniak, 
wiśniak, pożyczaiak, poziomczalr, dereniak itd., 
licząc za 5cio kilową blaszankę tychże, wszyst­
ko opłatnie, 6 koron 20 hal Posyłki większe 

koleją taniej. 2861 8 10
Wysyła również pocztą wyborny m iód  psza - 

śn,y lipcowy w stanie twardym lnb płynnym 
w 5cio klg blaszankach opłatnie po 7 koron.

P R Z E Z A € N E  P A N I E
żądajcie tylko

Krochmalu brylantowego
i fabryki krajowej p. Bażanta 

we Lwowie. 3025 3 o
Do nabycia we wszystkich handlach

Kapitał 16.000 kor.
jest do ulokowania na hip tekę domu 
w Krakowie lub Podgórzu. Pośrednictwo 
wykluczone. Wiadomość u Dra Tadeu­
sza StarzewsKiego , c. k. notaryurza 

w Podgórzu. 3054 3 3

99.

f e © O © © © f e w O © 0 © © € >

FABRYKA

“C ZLH ńD fJ
,,0 własnych siłach'-

Iraków, Pańska 6
Czernidło

M A K K A  J E l L E Ń .
2117 2 4

Uniform galowy sądowy
kompletny VII rangi i to g ę  z baretem dla 
osoby wzrostu 160 cent. sprzeda tan .o właści­
ciel domu uJ. G-aniczna Xr 5 w Krakowie. 

3079 2 2

Miód patokę
z poręczeniem naturalny, czysto pszczelny, 
z własnej pasieki, kuracyjny i deserowy, w bla­
szankach 5-klg. po 6 K, m iód  do  p lo la  wy­
borny, w praktycznych gąsiorach 4 litrowychjpo 
5 K. 60 h wysyła cały rok opłatnie do każdej 
poczty za zaliczką pasieka A dam a G órsk ie­
g o , p. Siei.iikowee koło Denysowa. Przy wię­
kszym odbiorze znacznie taniej 3076 2 8

C Z E R W O N Y
i zielony ogień w proszku do oświetlania ży­
wych obrazów, jaseiek i t. p. Biały ogień (ma- 
gnezyowy) po c ho dni e  bengalskie, żywiczne 
i inne rakiety do strzelb myśliwskich i wj 

straszenia kaczek i t. p. 2985 4 5

jhl Msftdrzykoibski
Kraków , Łobzow aka 43.

miesięcznie do 500 złr. może zarubió 
każdy bez osobliwych wiadomości, 
łatwo, uczciwie i bez wydatków.

Przesłać zaraz swój adres pod 
E. 1034 do Anoncen-Abtlienung des

„Merkur“ Mannheim
2982 Meerfeldstrasse 44. 6 13

Wtorek 8 jlindiii* 1E./8- 

Do wydzierżawienia

PRO PtKACVE
3080 w powiecie podgórskim 8 4

Wiadoikołić w M orze  dpowaru w SK̂ wiiłie.

Jacek LadwfńsKl
Z E G A P M I S T K ^

ul. Szewska 7. 2190 u 0

Słynne brzytwy
A rlen i*  •'■■'iŁii61'

i tejże firmy no4ykż do i agnlotków
poleca W .  I i  A  L  S  7 f  X ,

2140 haadel żelaza, Kraków 93 o

Każdą osobę bez względu na wiek
wyuczę

BUCHALTERYi
pojedynczej i podwójnej, rachun­
ków kupieckich i wiadomości we­
kslowych w 50-ciu lekcyach pod 
gwarancyą za bardzo przystępną 

cenę. 2926 6 16 
Również udzielam nauki jętyka 

niemieckiego, korespondencyi him 
dlowej. stenografii i kaligratii.

J ó z e f  I la n d te c e h ,  
ui. św. Sebastyana Nr 34, II p , front.

.<aiOwC wOwi liwsItOOC ~

JLB1LER 
Kraków, Rynek L. 20

przyjmuje 3029 3 5
wszelkie zamówienia 

i naprawy,
które wykonywa sp.esznie

po cenacn najumiarkowanszych

Wiolki wybór
Pierścinkti Zar ŝtatpli

w rozmaitych cenach.

KUKSA
jeztu i m
2785 niższy i wyzszy e 1S
cena- cały kurs 3C> koron, albo 

po 4 korony miesięcznie
| ulica Sź&wska 7, I. piętro

„ P R Z Y R O D A "
pismo tygodniowe, ilustr., poświęcone uprzystępnianiu wiedzy pr-yrodniczej z szerokim 
uwzględnieniem geografii, przy współpracow uictwie licznego groi a przyrodników pola icli

z&CAme wycLodzić w Warszawie od 1 stycznia 1904 r.
W  „Przyrodzie" zamieszczane będą artykuły ze Wszystkich dziedzin nauk przyrodniczych 
i geogrsiii, opisy ludów, krajów, miast, opisy wypraw, podróży i wycieczek naukowych, wia­
domości dotyczące żeglugi powietrznej, feleton naukowy, przegląd postępów nauk przyrodni­
czych i technicznych, sprawozdania z kongresów i zjazdów naukowych, opisy pracowni i staoyj 
przyrodniczych, życiorysy uczonych, wynalazców, podróżników, przegiąd wydawnictw przyro- 
uniczych, geograficznych, technologicznych, wskazówki dla podróżujących, zadania in u tema­
tyczne, spostrzeżenia, doświadczenia, wskazówki dotyczące akwaryów, teraryów, zbiorów 
przyrodniczych, biuleuyny astronomiczna i meteorologiczne, korespondentce zbliskt i zdaieka.

odpowiedzi redakcyi. Do artykułów dołączane będą ilustracye, mapy, portrety i t. p. 
Redakcja dołoży wszelkich starań, aby artykuły zamieszczane w „Przyrodzie" były pisane 

w sposób przystępny, barwny i żywy jednak oparty na ścisłych podstawach naukowych. 
Każny zeszyt „Przyrody * będzie zawierał 16 słionic druku.

W A R U N K I P R Z E D P Ł A T Y '
Warszawie: Poza Warszawą: ,

R o c z n ie .........................   rl>. 5 -  R o c z n ie ...................................................rh. 6‘—
P ółroczn ie .................................................. rb 2 50 P ó łro cz n ie ......................... .... rb. 3- -
Kwartalnie . . .   • rb. D25 Kwartalnie................................................rb. D50

Cen* numeru kop. 15. 3089 1 0
Przedpłatę przyjmuje Aumiuistiacya „Przyrody" w Księga,lr Naukowej Warszawo, ul. Kru­

cza 1. 44. — Pierwszy okazowy numer „Przyrody" wyjdzie w połowie gruduia b. r. 
Wydawca K a rol Deika. Redaktor Wacław Jezierski.

Kalendarze na rok 1904.
Każdy chct mieć dobry kalendarz! Księgarnia Katolickich wydawnictw 

Ł  S će iu b ren era  w  W im p e r k u  w  C z a ch a ch , wydała dziewięć wybornych 
kalendarzy. Z nich wybrać sobie może każdy odpowiedni kalendarz

1) Kaiendarz Maryanski, kosztuje 80 hal.
2) Kalendarz Najśw. Rodziny, kosztuje 80 hal.
3 ) Kalendars Serca P Jezusa, kosztuje 80 hal.
4) Wieik. Kalendarz Powieściowy, kosztuje oprawny 1 ń broszuro* 

wany 90 hal.
5) Kalendarz ¥»zechświatowy, opr. 1 K, broaz. 90 hal.
6) Przyiatiel zoinierza, opr. 2 K, brosz. 90 hal.
7) Pociecha starości (druk duży dla starych ludzi) 90 hal.
8) 9) Kalendarz Uniwersalny czyli Powszechny, największy z poiskicb 

kalendarzy, wyszedł na rok 1904 w II tomach Każdy tom stanowi odrębną 
całość i kosztuje w oprawie ze złotym tytułem 2 K

Kalendarze wydawnictwa T. Steinbrenera zyskały ogólne uznanie, dlatego, 
że są napisane w duchu katolickim i narodowym, podają zajmujące powieści, 
humoreski, wiersze, naukuwe artykuły, wynaialazki najnowsze i przegląd poli­
tyczny. Kto je raz kupi, kupuje co roku. 3027 2 2

Dustać można w każdej księgarni i w banałach papieru.

Nasze niskie ceny

S k ł a d  k o c ó w  s ł a w u c k i o h .

i £ f  \ l .  B U C H N E R  ' '  ~

iŁraków, Siradom 1. 23
’ (dom własny ,, 2993 4 6 

poieca swój bogato zaopatrzony

W l vszemcn towarów Mawaaiyą 
«óelikkti i francnsiicn jedwabnych 

materyj, czarnych i Itokirowyeh,
oraz wielki wybór

aksamitów lyonslucii 1 pluszów czar­
nych 1 kolorowych, najnow. weiwetów 
kolorowych w różnorakie- desenia h 

ua bluzju,
W ieiki wyo„r chodników, dywanów angielskich i smyrneńskich w 
najnowszych deseniach secesyjnych; oraz wielki wybór portyer, 
kap pluszowych, wełnianych firanek:, jakoteż najnott. szwajcar, 
stor t iulowyi. h; oraz wielki wybór pluszów kolorowych i luretów na 
pokrycie mebli, częściowo i hurtownie po cenach fabrycz.. tuazież 
r e s z tk i  materyi jedwab., czarnych i kolor., oraz resztki materyj 
wełnianych, po cenach t połowę ZRiżonyosi N A  G W I A Z D K Ę  
3%  mtr. jedwabiu (w najlepszym gatunku) na bluzki za 3 złr. 30 ct.

Skład płócien i łayrtyngow

Trwałe skórza­
ne buciki

d a m s k i e
do codzieiinego u- 

żytka para

z łr .  2 * 5 0 .

Bardzo mocne 
buciki

damskie
sznurowane

para

z łr .  2 * 8 0 .

Znakomite
buciki

D A M S K I E
zapinane

para

z ł r .  3 "— .

Trwałe buciki 
skórkowe

D A M S K I E
wykładane flanelą 

para

z ł r  2 7 5 .  j

B
Buciki

DAMSKIE
sznurowane

ze skóry Box calf, 
trwałe i eleganckie

para z łr .  3 ‘7 5 .

1 Wygodne buciki 1 
f i l c o w e  zapinane! 
z okładami skórko- n 

wemi

buciki spacerowe 

para z ł r .  2  — .

Damskie
filcowe

F ó ł b u c i k i
z obcasami

pata Z i f .  1- — .

Znakomite 
Buciki sznuro­

wane
dla panienek
para od złr. 2 ' —  

wyżej.

Damskie b u c ik i
z gamą, z snkna 
i rosyjskiego lakn 

ciepło wyłożone 
para

z ł r  3  9 0 .

i  śłiECic obawie. Ceny lei tairacji.

wzbudzają pod: iw I

Jedyne Filie
w Krakowie

tylko

Grodzka 34 i 
Rynek gł. 47

Linia A-B.

'Trwałe : 

sk órzan e  obuwie

m ę s k i e  

para z ł r  . 2  8 0 .

Znakomite
obuwie

M Ę S K I E
sznurowane

para
z ł )  3 — .

Mocne gtadkie 
ODuwie

M E S R I E
z guma, para

z ł r .  2  8 0

Eleganckie
M Ę S K I E

obuwie sznuro­
wane ze skóry 

B or calf
para z ł r . 4 '2 5 .

Eleganckie
buciki

d a m s k i e
salonowe 

para z ł r .  1 '5 0 .

Dobre, ciepłe 
obnwie sukieune

m ę s h ie
okradane rosyjskin1 

lakierem, para

z ł r  4  7 5 .

Eleganckie 
lakierki, obuwie

salonowe 
i do tańca

para złl*. 2 '— .

Buciki skórkowe 
sznurowane i za­
pinane dla d z i e ­
c i .  wykładane 

flanelą 
para począwszy 
od z ł r  1 '1 0 .

Buciki

„MIKADO“
illa dzieci i 

dziewczynek

6 0  e t . - z f t  1

Geny są na podeszwie w yciśnięty

H a s z e  m s k ie  c e n y  w « b  .  d z a ją  ; c d :a w !
ł

*yrob; - - j-aaczniejszej fabryki obu ia w RLonarchii
1

p  Alfred kel, Spółka komandytowa B in s t iS S  o w 1
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Ś w i ę t a  B o ż e g o  N a ro d ze n ia  ;  w « « r a ® »  w e  l O L W i i r s  n a  t j b z e t  '  k o  g s & a a s a a s a
C e n a  a a  k o l o k c y ę  K  4 ,  K  6 ,  K  9 * 5 0  i  K  1 2 .

F a r o w a  f a b r y k a  b i s z k o p t ó w  i  c u k r ó w  S t .  G u r g u l ,  oes. i k ró l. dostawoa dw oru w  J a r o s ł a w i u
3887 7 LO

\ o
Poleca wszelk.b wy. oby w zak.es stolarstwa oraz 
taplcerstwa meblowego 1 dekoracyjnego wchodzące.

komisowy Skład mebli Towarzystwa Stolarzy w Kalwaryi
oraz liklad wyrobów tapicerskicn Geny konkurencyjne.

Utrzymuje skład pościeli, dywanów, pcrtyer, tiranek 
i wszelkich przedmiotów do dekoracyjnego urzą- 

dzbuia mieszkania potrzebnych. - Alfonsa W awrzeckiego w  Krakowie Warunki kupna przystępne.
ulica Jagiellońska L. 7 (nóg Szewskiej). 2437 10 20

M l od pszczelny ?
1% z poręczeniem za prawdziwość jakości, wy­
syła w 5 Kigr. puszkach po 5 Kor. za zaliczką 
J . M e n o s e r  w Mikuuncaoh. 3096 1 10

Kamieniołom
o powierzchni '•*/. morga, do> s p r z e d u u ia  
wraz z wszeikiemi narzędziami do eksploataoyi 
kamieni potrzebnemi kamień twardy, biały 
miałki nadający się do najwybredniejszych 

robót kamieniarsko-rzeźbiarskich. 
Zgłoszenia pod 3075 przyjmuje .idministracya 

.Nowej Reformy". 3075 2 6

K o m p le tn e

W Y P R A i S
dla położnic

zestawione i uolecane przez V rPanów: Radcę 
Dworu Prof. Dr, Henryka Jord a n b . Dyrektora 
Kliniki Położniczej Uniwersytetu Jagielloń­
skiego i Prof. Dr Aleksandra Rosnera, Dy- 

i aktora Szkoły Położniczych w Krakowie
•prze d a je  w y łą c z n ie

SKŁAD APTECZNY
Ms. Jadwigi Klemensiewicznwej

w Krakowie, ul. Karmelicka L. 15.

Każdy komplet zawiera wszys.ko wobec 
dzisiejszych wymagań hygieoy, niezbędnem 
jest przy porodzie i połogu, zarówno dla matki 
jak i dla dziecka. 3072 2 5

—  W ysyłka n t  prowincyę oawrotme. —

Z ABAWKI
po niskich cenach polecają 2967 6 12

Stefan Porębski i Spotka, G R O E Z K i *  2 -
:k 'f£ ■ -  ar—-

M ł o u s z y
magister la m a c j j
poszukuje posady po No- 

pym Roku Oferty z podaniem wa­
runków pod adresem Apteka w Leżajsku. 

3102 l  3

NAFTĘ SALONOWĄ
z rafineryi A. hr Skrzyńskiego w Libuszy po

1 £  o t -, z a  l i t r *
sprzedaje 3073 2 3

JAN Bł ONIARZ, Fluryafiska 39.

Otwarta Cukiernia pod firmą 
 ̂ ^ T K O W S M I  A K I S S
D i n  P a ń :

F lo r y a ń s k a  2 4 .

G R O T A  F A N T A S T Y C Z N A
Dla Panów!

i i T E R mp  .
wyjednywa Inżynier 2427 96 0

M Gelbhaus,
przez władzę aut. i zaprzysiężony rzecznik pat.. 

W ie d e ń , VIX., B .ie__ns.er_fc 7,
naprzeciw ces król urzędu patentowego.

Cbny zniżone. ^  Ceny zniżone.

Jak długo zapas starczy!
Z powodu korzystnego iakupna 

sprzedajemy

l i ł  S W IĘ T .%
towary galanteryjne

jakoteż 3036 4 12

ZABAWKI
po nader ztnzonych cenach.

,4 .0 U V R E “
Cpy zmzjns | RyuM, A-B. [ Ceny znizoite [

C Z Y T E L N I A  otwarta do godziny I-ej w nocy.
Pracując w pierwszorzędnych cukierniach za gra.ucą, zaś przez lat 14 W pierwszej i największej 

cukierni Ł . L o n r s e  •& C o m p .  w  W a r s z a w i e ,  zdobyliśmy tyle doświadczenia i praktyki, że wszelkim 
wymogom zadość uczyuić potrafimy. 3034 3 3

W  kieszeni od kamizelki 
do noszenia, przez poci- 
śnięcie każdej chwili ja 
sno światło. Potrzebna dla 
każdego do oświetl, pokoi, 
schodów i piwnicy. Dla 
oficerów podczas ćwiczeń 
nocnych bar. praktyczna. 
ju]a lerarzy i akuszerek 
podczas wizyt nocnych. 
Ważna dla fabryk 'nrzv 
materyałach łatwo wybt 
chających. Opłatnie wraz 

z cłem złr P80. 
Szpilka ao kraw atki z eleictrytznem 

oświetleniem zł. 2 50. 3086 2 0
H E R M .  A L T N E L

Wrocław VI

Nowo otworzony 
MAGAZYN OBUWIA MĘSKIEGO, DAMSKIEGO i DZIECIĘCEGO

pod firmą

J .  U i E E S E E ,  ul. Szewska N r  1 (dom W P . Fenza)
poleca:

BUCIKI damskie od 2 złr. 50 c. — CHEYRON od 3 złr. 50 e.
„ męskie ,, 2 „ 50 „ —  „ ' 4 „ —  „

eleganckie, trwałe i tanie, z pierwszorzędnych firm wiedeńskich i czeskich.
Kalosz* prawdziwe rosyjskie. _ _ 2816 6 10 -

W yrób tylko ręczny Ceuy bajecznie niskie.

Zakupiwszy w fabrykach za bezc.au wielki zapas towarów,
Dielis.ny męskiej, damskiej i dziecięcej, 
towarów galanteryjnych, krawatek, 
kaloszy i t. p. i wielki wybór

Z abawek dziecięcych - ,
jestem zadowolony, że N  się przekonać o

Goście będą mogli korzy- prawdziwości tych
stać z tej taniości. t  0 L  Jłów- uPra8zam o p r z e c ie

przed wystawy mycn sklepów,
( A  P^zy Ul. Fl< ryańakiej L. 2

1 ®'r o ^ zkteJ 25> w który-'n dobór towarów 
j .  1 1 ,  p i  inioi i ceny zachęcają wszystkich przechodniów

^  u k  dc Kupna, chociaż tych towarów nie potrzebują.
. l U ,  O liczne odwiedziny upraszam. 2994 4 4

k .  R e o l i t
KRAKÓW, FLORYAŃSKA L. 2. -  FIL7A NOWOŚCI: GRODZKA 25-

t
BBmiT OBZBCHOWY f

io fariunnia slujca iloso* 3
TTjialazl-c Juliana Józefo w łosa, -5

per i miar-a z Warszawy. ‘Ą
Jest to najlepsza roślinna farca, którą 
można w przeciągu 10 minut ufaroować 
posiwiałe włosy na kolor ozarny, bru­

natny, szatyn i blond 
W Krakowie u -inr J. Hanak i Spół., 

Reim i Spółka, R. Wiskida i Fr. Zo- 
poth i Spół. — we Lwowie u J. Friedrich 
i a.. Beacock, ul. Hetmański. \r. 4, Piotra 
Mikolascha i Ski i u lg  Jahla, hot Europ.
• Cena flakonu 3  k o r o n y , flakoniki 

próbne k or- 1-2C 2308 9 12
— Główny skład:
w Y.arszawie, ul. Nowo Senatorska, L. 2. 

i iOwoOtfHłtfwłWtfwłocitfHfrocioeaiiciOtfHł tfHW

Ratujcie pieniądze, Ltóre nam wro­
gowie zabierają.

Krajowa kawa słodowa syst. ks. Kneippa 
fest naj’ epszą i najtańszą. Kto jest cier­
piący, niech pije zamiast kawy zwykłej 

£ „Kawę berennas".
Fabryka Wyrobów Krajowych

TEOFIL SYPNIEWSKI,
SZEWSKA 22. 3024 2 12

HF Pierze gęste 45
tylko *30 ct.

a lepszy gatunek 70 ct. za pół kilo. 
Pierze to jest szare, zupełnie nowe i 
rękami darte, gotowe do nasypyuama 
pierzyn, podaszek i spodków. Próbę 
w ilości 5 kilo wysyła za zaliczką po­
cztową : j ,  K r a s a ,  banael pierza 
w Smichowie koło Pragi (68o) Czechy. 
Wymiana dozwolona. Upraszam o do­

kładny adres. 3091

Dyplom honorowy na W ystawie 1901 r

W. Sznajdrowicz, Mirz,
w Krakowie, linia f-B  L. 45, I piętro, nad

apteką pod Białym Orłem.
FILiA w Zakopanem, ul. Krupówki,

poleca Szan P T. Publiczności swój obficie 
i jedynie w towary doborowe zaopatrzony 

skład i pracownię, iakouo:
FUTRA damskie, ROTUNDY, ŻAKIETY 
SAKA, PELERYNY B< 'A I ABN TUI.lt. 
FUTRA męskie spacerowe i podróżne, 
CZAPKI futrzane, ora? wszelkie pr-.ybo- 
ry w zakres ten wchodzące; SERDasjŻKI, 
KOŻUSZKI damskie, męsku i dziecięce 
Orygin Zakopańskie TTłanki, Kryniczanki, 
Węgierki i Sukuank: Kościuszkowskie, Ka- 
razyt,, Czapki i Paski krakowskie, Gnńki 

i Kapelusze góralskie 
H * *  Zamówienia I reperacye uskuieeznia 

w ja k  najkrótszym czasie 2834 9 0

Majątek ilemski
je»t uo sprzedania lnb wydzierżawienia.

Bliższej wiadomości udziela kancela- 
rya adir. Dra Dolottyńskiego w Krako­
wie, ul. iw. jm ny l. 3. asyg 9 o

Wyborny MIÓD
polecany przez lekarzy, 5 kig- 6 kor. opłatnie 
woda miodowa, naturalny i najlepszy środek nu 
płbś ,wjdelikaef i odmładza). Źauar-ioc broszur­
ki Dra C i e s i e l s k i e g r  o miodzie. W »n »  
prMoz/taó. Żądtjcie' K. RZEN'EWICZ, *m 

naucz., IW ANCZANY 2662 18 80

N a G w iazdkę!

Wiktor Czaplicki
JFBiLŁfl,

w Krakowie, Rynek 7, 
poleaa swój sKład wyrobów złotyoh i 
srebrnych, przyjmuje zamówienia, repo- 
seye i zamiany Złeto, srebro i drogie 

kamien.e zaKnpnje. Największy wybór 
pierścionków zaręczynowych oraz bilu- 
teryi patryotycznej. Mam na składsio 
zegarki złote damsKie i męskie 1 naj­

lepszych fabryk szwajcarskich. 
Słynne Schaffhausen I Omega — Ceny 
301 • najniższe. —  Z gwarancyą. 4 n

ANTON! ROTHE
w Krakowie, ul. Sławkowska 1 .1* .

polec* 30o0 3 8 
Przew. Duełnwieństwu oraz Szan. 
Publiczności własnego wyrobu 
świece z czystego pszczelnego 
wosku ozdobne.i gładkie, Dziwcie 
tka woskowe do szopki, S iocial 
i Pierniki. Wielki w y b ó r  cukier- 

-  kow na drzewKa. Skład świec atna- 
0  rynowych, kościelnych i salono­

wych z fabryki Apollo. Ceny umiar­
kowane. Zamówieiiit wykonuje jak  

najstaranniej i najspieszniej

J F * „  M T l ^  i L B

H E R F U  S E R Y i L  Z E l f  J
(ZENON JAROSŁAWSKI)

W i e d e n ,  I . ,  G z > a b e n  N p .  7 ,
Jako osobliwości domu: E a u  tle C o io g n e  E x l r a l t  t r ł p l e  po 2‘— , 4-— ,

8 '-- , 14'— i 1 6 — , T lo l e t e  d 'A l> l»azta  po 3'60, 6‘— , 10'— . 
N a j l e p s z y  p u d e r -  L a d i t s  P o w t le r  po 31—, 5-— K, W h it e  
H o.se P o w d e r  po 4‘— , 6‘— , 8‘— K, C o ltl (  ree.in  po U40, 2•—  K 

C r ó m e  e o u e o in b r e  po 2'— , 3'— .
Tudzież wszelkie osobliwości pierwszorzędnych, oddawua słynnych firm 

francuskich, angielskich i niemieckich. 2918 5 10

L 6 6

ę e o G o o o o c o o o o o
W M li loMim 1 Eieiwcti
w 2 miesiącach pod gwarancyą 

przygotowuję do

i
państwowej, kupieckiej, ogolnej 
(poj-dynczej i podwoi, buchai 
tery 1 >. Udzielam również nauki 
język?, niemieckiego, korespon­
dencji handl., kaligrafii, steno­
g ra fii i języków nowożytnych 
w kursach gremialnych 1 odrę­
bnych w biurze wzorowem dla 
ćwiczeń pod kierunkiem egza­
minowanego rut. rachmistrza,

Kraków. 2490 u  o 
ul. Dietlowska 68, II piętro.

Dla Dań ,iauka oddzielnie.

ktOroj warunki pizyjrło Wysokie c. K. 
\Iinisterstwo spraw wewnętrznych

już po półrocznem istnienia;

już po roku; 3014

9 9 &  w -  * X

T o w arzystw o  uoc Kieczeń na życie.

N O M  POLICA
j e s t :

Niezaczepialna.. . . . . . . . .
Bez dopłaty rozszerzalna 
na PEŁKĄ kwotę ubez­
pieczona . . . . . . . . . . . . . . . . . .
Nie przepada 
W  razie samobójstwa .
Mcźna ja  zastawu. . .
Można ją. reaktywować 
W  rasie wojny . . . .

i już od nierwizej chwili

wolna od wszelkiego • ograniczenia
bez względu na:

zawód, zatrudnienie, podróże, przyzwyczajenia i pojedynek.
Generalna Dyrekcya na Austryę:

Wiedeń I., Graben 8 (w pafacu Towarzystwa).
Generalna Reprezentacya na Kraków i Galicyę zachodnią: 

K i » a k ó w ,  u l .  G r o d z k a  9 .

jn ż  po roku;

plama w pełnej kwocie już po roku;
już po dwu latach, względnie po zapła­
ceniu trzecie] premii rocznej; 
w ciągu pięciu lat po zgaśnieniu ubez­
pieczenia ;
ważna dla osóD cywilnych bez osobnej 
premii na pełną kwotę ubezpieczoną —

804P 24 0
Kraków, Rynek główny L. 13,

~ POLECA
Lamp3r wazelkie^o rodz&ju

Latarnie, lichtarze, pająki, kandelabry, stoliki, etalery, wazony, ngury i wyroby
maj olikowe.

Palniki ze siatką do spirytusu
pod gwarancyą nigdy niedvmiące; można zastosować do każdej lampy.

Piece naftowe bez rui- i komina
niedymiące „Caloriphero Ditinar“ do ogrzewania pokoi, przedpokoi, sionek, wychedków !tp. 

Piece gazowe w każdej wielkości 

Ruołmie naftowe i spirytusowe
szybko gotujące w różnych wielkościach

Kuchnie gazowe
odpowiednie dla restauratorów i właścicieli pokoi do śniadań, (dia rychłego odgrze 

wania lub utrzymania potraw w jednej temperaturze).

Naftę nicekspiodująoą salonową, eraz prawdziwą amerykańską. 
M T  W  abwiiamencie, ja k  zwykle, łaniej. SśĄ

Od 5 litrów wzwyż z odstawą do domn.
W ysy łk i nafty na prowinoy^ w beczkach, balonach szklanych lub oynkowych 

uskuteczniam do każdej stacyi kolejowej we w tork i i piątki.
Pompki do w ytoczen.c n y sy  ta się na żądanie. Ceny tan ie'

Richtera kotwiczne skrzynki 
budowlane i kotwiczne 

, skrzynki mostowe
j j są jeszcze zawsze najmilszą dla dzieci

zabawką.
i Fit! fcktai

Dlaczego ? Ponieważ podają one dzieciom, jak rodzice z własnej wiedzą młodości, 
t r w a l e  z a j m u j ą c ą  i zachęcającą z a b a w k ę  i n i e  leżą, jak inne zabawki }u  ̂ P° 
kilku dniach zapomniane w kąaie. Ponieważ przez skrzynki dopełniające m °ln Ł j® 
w każdym czasie systematycznie powiększyć i dlatego stają się dla dzieci x>raz cenniej- 
szemi i umysłowo coraz więcej zaohęcajacem i; każda bowiem skrzynka dopełniająca 
przynosi młodemu i starszemu budowniczemu zawsze coś nowego i coś lepszego : ^ i e
powinno przeio pod żadną cnoi.nką braknąć kotwicznej skrzvnki budowlanej lnb kotwi­
cznej skrzynki mostowej. Bliższe szczegóły o rozmaitych kotwicznych skrzynkach 
i o najlepszym sposobie dopełnień, a t ikże o n )wvcn układankach Saturn i Meteor znaj- 
dnją się w nowym ilustrowanym cenniku skrzynek budowlanych, który na żądanie prze­
syłamy franko. Kto ohce tra fn ie  w yb-aó i dobrze kupić, niech wpierw przeczuta ów 

cennik zawit rający zajmujące oceny.
Richtera kotwiczne skrzynki budowlane 1 kotwiczne skrzynki mostowe s do 

nabycia we wszystkich lepszych nardlach z zabawkami po cenie od kor. — '75, 1'50, 
3-— i wyżej. Kapując, trżeoa przyjmować tylko ekrzynkl za słynnym znakiem kotwica, 
ponieważ wszystkie inne ssrzynk. budowlane są jedyni naśladownictwem! orygina1- 
nego wyrobu. Kto lubi muzykę, ter. niech też zażąda cennika o słynnych dzie-] 
łach muzycznych Imperator i Libellion.

F . A«t. R i c h t e r  e t  C ie ., król. riaaw i szatobelańscy* dostawcy.
Kantor i Skład: I. Operngasse IC, W I E D  EM, fabryka X IIT , (H ie tzaag), Rudolstadi,| 

Norymberga, Olten, Rotterdam, St. Petersburg, New-York 2856 4 7

zenie Ul

Wydział powiatowy w Gorlicach 
rozpisuje niniejszem konkurs ni. po­
sadę lustratora kas i majątków gmiii- 
nych w powiecie gorlickim z pensją 
roczną 1800 kor., dodatkiem na oh 
jazdy w kwocie 600 kor. i prrwem 
do 4 pięcioleci w wysokości 10°/o
pensyi. 3fc06 2 3

Posada powyższa obsadzona będzie 
prowizorycznie; po upływie roku od 
dnia objęcia urzędowania może na­
stąpić stabilizacya.

Podania - zaopatrzone w metrykę 
urodzin i w dowody złożerna egza­
minu z rachunKOwości i odDycia naj­
mniej dwuletniej praktyk' przy je­
dnym z Wydziałów powiatowych 
w Galicji wnosić naieży do Wydziału 
powiatowego w Gorlicach w terminie 
do 31 grudnia 1903 włącznie.

Nadto kompetująey winien się wy- 
Kazać zn?.jomością ustaw gminnych.

Z Wyaziału Rady oowtatowej
-Gorlice, dnia 28 listopaua 1903

ZNACZNE
zŁlienlc ceni

PRALNIA
PAROWA

1? KBAKDTO, 
uL (JROBZKA 9— 11,

ma zaszczyt zawiadomić Szanow. 
P.T. Pnbiicziiolć, iż z r ^ i ż y l a  

c e n y  :
od koszuli...............9 ot.
r półkoaaulka . . . 5 „
P kohriersa . . . .  I1, „ 
e .-ry mankietów . 3 „
„ firanek białyoh 40 „
, , kremów. . 50 „

Giaiizna po wyprania wygląda 
»w» zupełnie jak nowa I 49*



N r  2»1 R li F O H M A.

Księgarnia, skład i wypożyczal­
nie nut muzycznych, craz głó­
wna tkspedycya czasopism pe- 

ryodycznych
S. A. Krzyżanowskiego

w Krakowie
poleca ‘

Gall Jan: Kolendy na 4 głosowy chór 
męski a capeila. Cena kor. 2 — . 

Ochmański Stanisław: Pastorałki czyli 
zbiór kolend ludowych Cena kor 2*40. 

Richling Wincenty: Zbiór kolend na 
fortepian i do śpiewu. Cena kor. 3-— . 

Sierosławski Jółiof: Zbiór kolend uło­
żony do śpiewu lub na sam fortepian. 
Cena kor. 2*40.

Świerzynski Michał :Nowa kolenda do 
słów WładyJawa Bełzy (Szli do Be- 
tleem Lech. Czech i Rus). Cena ko­
ron 1'20. 3087 i 5

M rÓ D  e S Z (  /.K l..\Y świeży, teg trociny 
prawdziwy, i a co się ręczy, wysyła w 5- 

kg. puszkach opia nie za zaliczsą 5 nor. 80 h. 
,094 S. A a p ls  w B m i l n o L i b -

Do sprzedania
przeszło 200 m c. słomy owsianej, zdro­
wej. trawnisfej, dobrej na pa-izę po ce­
nie 4 kor. za l c. m. loco stacya Brze­

źnica.
Zgłoszenia przyjmuje E. Silberstein 

w Brzeźnicy sous i 3

Poszukuje się od i  stycznia 1904 
dzierżawcy chrześ. i janina do 
sklepiku z artykułami żywności 
przy tartaku parowym Zubracze 

w powiecie Lisko.
Wymagana kaueya kor. 400, nadto 

przejąć ma dzierżawca artykuły, które 
się w sklepiku znajdują, a to po cenach
zaknpna. a084 i 3

Zgłoszenia wnosić należy pod adre­
sem A>iiont Reradm, Andrychów.

P u / I  A d a ż e  fellaik.1 na papugę i 
U  W IC  na drobne ptasi do sprzeda­
nia. Ulica Krowoderska 19, parter na 

prawo. 3098

Notaryalny pomocnik
wyłącznie konceptowy, rutynowany tabularzy- 
ita, węgły w jamo.atnem jporgądzaniu wszel- 
kien aokumentów, podań tabularnych, niespor­
nych i spornych, mający cniuone świadectwa 
z długoletniej praktyki przyjmie zaraz posa­
dę u noiaryusza lub aawokata h R. poste re­

stante taiucze aworzec koro Śniatvna. 
809z l i

E K O N O M
z ukończoną szkołą rolniczą i kilko- 
letnią praktyką do prowadzenia racjo­
nalnego gospodarstwa potrzebny od 1. 
•tycznia lub od 1 marca 1904. Odpisy 
d wiadectw. których się nie zwróci, nad­
syłać pod „Gospodarstwa*1 poste restante 

Wadowice. 3049 2 3

KOCE
Buśniackie, czysto wełnia­
ne miękic. puszyste, ciepłe 
i bardzo trwałe, od najtań- 
gyaa szych cen poleca H 0

Firma DrNiećiSka
w Krakowie^ Rynea gt Nr 25

(Magazyn towarow wschodnich).

0  5*it na rzecz Towarzystwa „Si. .o ł /
0  ludowej*1.

M U I iM tomów

„PROM IEŃ"5
chemicznie badane i za najle­
psze uznane przez Instytut che­
miczny c. k. Uniwersytutu 

lwowskiego. a 10

Wszędzie do naoycia.

E53©0®0ł IKJO©©©^©©©©©©©©©©©©©©©©!!©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©^ 
W  W lE I K iS k  W Y B O R Z E  są zawsze na składzie Ornaty, Kapj, Stuły, Bursy, ® 

•1 Tuwainit i t. p. szaty liturgiczne OO
w  F i a c o  w 11 i r o b ó t  k o ś c i e l n y c b  

M A R Y I  K O R B E L  W  K R  A K  O W  I E  ,
Plac Ma rycki l. 9 , 11. piętro. 2887 7 10

Na zarrówienia wykonuje się sztandary i chorągwie gładkie i haftowane. Oo©©ooooooo©ooooo©©oeooo©o-3 o©G.i,oooo©o©©oooo©o©rt©G£.o©©s3 ©©c

Poszukuje się rocznej dostawy

Masła dworskiego kuchennego
w ilości około 4000 klg.

Oferty i biizsze informacje wnosić nal ży pod adresem: Cukiernia Lwowska, 
Fabryka czekolady, cukrów deserowych warszawskich, Pierników i Herbatników 

Jana M ic h a lik a  w K r a s o  wie. 2903 9 10

Niezbędny dla każdego do lff j t  
codziennego mycia.

Miękczy wodę, gładź
czerwone i popękane usu ' a

pryszcze i liszaje.
Do nabycia w aptekach, dro- 

gueryach lub w głównym składzie:

Laboratoryum „Aeskulap“
L i v ó i v ,  P a u a ż  H e u n i n a  11 n a .

2868 14 O

Borason 60 hal., Mydło borasonowe 70 hal.

rece.

*

lopekane

O *
mL

miejszem mam zaszczyt oznajmić Saanewtiaj P. T . Publiczności, 
że wyłączne zastępstwo moich uprzywilejowanych s z k ie ł  d y a -  
f r a g m o w y c h  w zastosowaniu do okularów, binokli i t. p., 

uznanych przez świat naukowy jako jedyne w tym rodzaju, posiadające 
niezrównane w doskonałości wszelkie własność,1 optyczne —  powierzy­

łem Panu ‘2949 g o

U . .
Optykowi i Mechanikowi w Krakowie, Rynek A-B, 39.

G. fóorienstock,
Szlifiernia »zk''eł optycznych, Mnichów (MoriaoWnn, Ba wary a ) .

3  R O L  C Z A P L I C K I
Jabiiei tv K rakow ie, Plac Jlarijacki JS'r. 1. 2966 2 10

Poleca Szanownej P. T. Publiczności wielki wybór nowości ze Złota, 
Kamieni 1 Srebra, oraz Srebro do wypraw ślubnych w kasetach na składzie.

UBRANKA WEŁNIANE dla dzieci,
KAFTANIKI TRYKOT, męskie i damskie,
SZa LE sznelowe, RĘK A W ICZK I, KAM ASZE, 'POŃCZO­

CHY i SKARPETKI wełniane. KALOSZE rosyjskie
poleca w wielkim wyborze po cenach najtańszych 

Ę w  " 2615 15 O

Anastazy troncz, Ła^. noryauska i n.
3 p p p p p c ^ q p p p p f q p f q p p ł q p p p ^ p p q p p R

Rządowo

pod firmą

K. Rżąca i Chmurski w Krakowie
p r a y  u l .  ś w .  G e r t r u d y  p o d  N r .  4 ,  2142 11 O

wyrabia poó kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone pi zez toż Tow.
wody mineralne sztuczne

odpowiadające składem chemicznym wodom : BILIŃSKIEJ , GILSH u Ku LERri KIE J, 
SELTERSKIEJ, CICHY, HARYENBADZKIEJ, HOMLU IW, KISSINOEN, tudzież 

s p e c y a l n e  l e c z n i c z e  
jak: litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz w otiy  le c » n i « z c  n a r m a ln *  

z przepisu Prof. Jaworsuiego.
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryauh. - -  Cenniki na żądanie franca.

w K r a k o w ie ,  h o te l  Sanki L, 3, 
poleca swój M a g a z y n  w y r o b ó w  ju b i le r s k ic h  z e g a r k ó w  g e n e w s k ic h  
z  n a jle p s z y c h  fa b r y k :  & cn a ffh a u sen , O m e^a i B illo d e s , oraz z re b ra  
s to ło w e g o  prawdziwego do wypraw, s re b ra  c h iń s k ie g o  najlepsz. gatunku, 

sprzedając po cenach fabrycznych.
Obraezkl ślubne I zaręczynowe w największym wyborze.

  P r z y j m u j e  w s z e l k i e  r e p e r a c j e .  =  2602 33 c

francuskie, reńskie i austryackic,

C ^ < O C r
fiancuski i węgierski,

< j ^ e e e e o o o e e e # e e © © e o e e e e e e e e s >

(!) p& T WINA - ZGIERSKIE
9O -------------------
< P -------------------
( j )     ’ ,  VI/
(j) POLECA PRZY NADCHODZĄCYCH ŚW IĘTACH ()
g  K A 1 \TD E L  I  S K Ł A D  W I N  <j>

<i> ioi f!ni A . G ra ie w & k i i £ p ., Kralów, <|>
ul. G R O D Z F A  4 4 .  T e le fo n  5 0 9 . sos* 4 u  Jj)

< a w

C E R  t J  '■ JIJĘ:
obecnie tylko Kilkakrotnie odznaczoną, w wielu pensyona+ach 
zaprowadzoną, a przez liczne wybitne stowarzyszeni kobiet 

polecaną

antom, maszyną do cerowania i M a ^lapid”,
gdyż jest to zajmującą zabawką wykonad tym przyrządem 
wszelkie w gospodarstwie domowem potrzebne roboty, jak 
eerowanie pończoch, bielizny i t p ., mnijj lub więce, usz..o- 
dzunej, n ie ty lk o  »zy L k u  , le o z  ta k ż e  b a rd z  p ię k n ie , 
r ó w iz o , ja k b y  ś w ie ż o  u tk an e . Każda uczennija mozo 

%£ ua tym przyrządzie z u p e łn ie  S a m o d z ie ln y m  (a nie jest to 
jakaś część ma izyny do szvcia) natychmiast wykonać pracę 
bez zarzutu. C en a  ty lk o  4  k o r ., po otrzymania kor. 4'40 

oplamię. Za zaliczką kor. 4'70. 2997 2 O
Sprzedaje i wysyła tybco B. F. Paszkowski, L)om Handlowy, Kraków, Karmelieka 4 4 .

L. Królikowski, Żywiec

Poszukuje się do kupienia

Domu •\

w wartości 40 do 50.000 Koron, 
położonego w dzielnicach III, IV, V, 
VI. Oferty, zawiei ające dokładny wy 
kaz ciężarów hipotecznych, przyj­
muje Administracja „N. Reformy* 
3004 p o d  l i t e r a m i  M . N  4 io

Miód pszczelny
serowy, bez żadnych domieszek pod tw  arancys 
wysyła po 5 kg w biaszankach szczelnie zam­
kniętych na zamówienie z powołaniem się v 
niniejsze ogłoszenie ao kaadej poczty opiatn 
za 5 K 50 n. Zarząa oóbr w Slemikowcai 
poozti Siemikowce, koło Denysowa (Galii 
wschodnia. 3026 4 3

t  3. IH K A T O Y /IC Z  %
Poleca się ua Święta:

Migdały Rodzynki, Cykatę, Owoce świe­
że suszone i kandyzowane. Kompoty, 
Marmelady, Prnnelki, Orzechy v.łoskie, 
tureckie, amerykańskie, Kasztany. — 
Wszelkie Bakalih. Kawy surowe i pa­
lone. Hłrbaty ChmsKie i oryg. Rosyj- 
skio Herbatniki i Ciastka. Oliwa ory- 
g;ualna Nicejska. Bulion. Szampiony. 
KoŁserwy z larayn. Koniak węgierski 
i francuski Wina francuskie firmy Guil- 
laume i Calvet z Bordeaz (przy odbio­
rze 10 butelek wina fr. 10%  i opustu). 
Vtma węgierskie, austryackie, hiszpań­
skie i szampańskie. Likiery francuskie 
firmy Get Frńres. Śliwowica, wódki 
8975 krajowe, rumy i araki. 4 8 
Ozdoby i cukierki na drzewko w wielkim wyborze.

Cukier P rzew crsk i!
T. LEWIECKA, Kraków,

Sławkowska 10, naprzeciw GrandHotelu.

♦
♦
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*

♦
*

♦
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♦
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♦
♦
♦
♦
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P O L E C A
kor.

2543 9 O

Powietrze lasów ig,asł ych w pokoj'u
otrzymuje się przez rozpylanie 
K a d z id ła  s o s n o w e g o . Prócz 
miłego leśnego zapach n, | ..siada 
nieocenione własności hygieni- 
czne. Oczyszcza i odświeża po­
wietrze mieszsań w aś wyso­
kim stopnin, że jest powszechnie 
zalecane przez pp. lekarzy do 
oddychania, osobom cierpiącym 
aa choroby piersiowe. Flakon 
K 120, rozpylacze od 60 ha! 
do 14 K.

Kadzidło kościelne najprzedniejsze 
w paczkach po . . . . . .  P—

Kadzidło królewsaie śniadające się 
z kwiatów, żywic i baisamów 
wydzielających przyjemną woń, 
pakieciki pc 8 i 16 hal., pudeł­
ko 50 hal. i . . . 1 —

kadzidło sułtańskie płyune, polewa 
się ua rozżarzoną blachę, wy­
twarza nadzwyczaj przyjemny
zapach fiak;nik  .....................— '50

Kadzidło antymiazmatyczne jest me-

W Krakowie. Sukiennice L.
własnych

kor.
zrównanym środkiem do odświe­
żania powietrza >v mieszkaniach 
i zapobiega rozwijaniu sie cho­
rób zaŁaźnych, flakon po 50 h. i 1'— 

Kadzidło w panterkach przez ogrza­
nie otrzymuje się bardzo przy­
jemny zapach, pakiecik zawie­
rający t u z i n ............................... — '24

Kadzidło indyjski* w tasiemkach wy­
dziela bardzo przyjemr;,, długo­
trwały i poszuKiwa ,y zapach,
pudełao ...........1-—

Kadzidło salonowe używa się zapo- 
nmcą rozpylacza, daje Dardzo 
przyjemną i zdrową won, od- 
h wieża i oczyszcza powietrze, 
flakon po 60 h. i . . . .  1-2C

Trociczki Czerwone i czarne przy 
paleniu wydzielają przyjemną 
woń. paczki po 4, 8, 10 i 20 h.,
pudełko po 30, 50, 60 h i . . V—

Trociczki desinfekcyjne radykalnie 
oczyszczają powietrze tak w mie­
szkaniach jak i w korytarzach, 
p u d e łk o .......................................... -•20

2 0 ; we Lwuwie w sklepach 
przy ul. Sykstuskic-j L 25 i ul. Halickie) L II, 
w Przemyślu ul. Franciszkańska 23.

♦
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założony w roku 1864,
p o l e c a  n e t ,  o k  e c n ą  p o n » ę  :

Pończochy, rekawiczid i kamasze damskie, męskie i dziecięce. 
Trykoty batt., półwełn. i piawdziwe Jaegeia. Szaliki i chustki 
jedwabne, włóczkowe i sznelkowe. Kołdry, Kocyki i Kapy. Wa­
łeczki brnie i branżowe do okien i drzwi. Torebki i walizki
Wielki wybór artykułów ze znakiem D. M. C. jak: jedwabie, 
bawełny, kordonkw przędzę z połyskiem, złoto do haftu i nici 
maszynowe D. M C.. wszystkie rodzaje Kanwy wełn. i bawełn. 
juty, filce do haftu w 50 kolorach, wełny i włóczki we wszyst- C 
kich kolorach berlińską, perską, Moos, Orient i Nordisch. Na C 

żąaanie wysyła karty kolorów i wzory. G
Ceny stale! ^

Przyjmę nu Iszego pomocnika, władającego językiem 
polskim i niemieckim, oraz praktykanta. 3912 3 3

W i e l k i  wybór

Lamp i Naft)
poleca znana firma 2891 21

JANA ERKERA
K r a k ó w ,  S z e w s k a  K r  

Rozwóz nafty darmo.

Me soJaroii i« iwiazte!
Przedmioty, których nadal nie będę już 
trzymał w mym składzie, wysprzedaję 
niżej własnych kosztów, a mianowicie: 
Łyżwy wszelkich systemów, Latarnie 
magiczne, Szkatułki grające, Fonografy 
„Edisona1* Standart, Humme na mah 
wałki, Fonografy „Columbia11 na duże 
walki, Maszyny |do pisania „Blickens- 

tfurfer11 1 nowa 1 mało używana. 
Polecam również na składzie: 

Lampki elektryczne od 2 K,
Aparaty fotograficzne od 5 K, 
Gramofony od 65 K,
Rowery od 120 K 3001 2 3

ANTONI LAR1SCH
Kraków, i>l. Szeirska

Tylko! ]^r. 19  Tylko!

Hotel Gebauera
w DajfCizjishcL

naprzeciw dworca kolejowego.
i

Swym P. T. Gościom i Przyjaeio 
łom zdała i okolicy podaję do wia­
domości, że hotel swój znowu prowa­
dzę sam, na własny rachunek, sta­
rając się o dobrą i dokładną obsługę.

Dla P. T. podróżnych handlowych 
są w mym hoteiu do wynajęcia pię­
knie urządzone pokoje. 3097 1 2

Szczególną zwracam uwagę u* to, 
że każdej chwili są u mnie cło wy­
najęcia konie dc jazdy, mam bowiem 
stajnię własną. Z poważaniem

A l o j z y  i i e h a a e r ,  
właściciel hotelu.

Rzadka sposobność.

Wł. Tomaszewski
w Krakowie. Rynek główny L. 16,

przed zbliżająeemi się świętami
w cza sie  c d  1 g r u d n i*  <!• 

1 5  g r u d n i a  b .  r .
urządza

wysprzedkiż
wysortowanyoh towarów

Z PORCELANY L SZKIA
pt znacznie zniżonych renach

Równocześnie polecam Szanownej 
P. T. Publiczności moj skład zna­
nej z dobroci :m s 5 te

Herbaty rosyjskiej.
\V Ł T o n t a s z & i  *Ie* .

lO O O O O O g  > 3 © © © Q © © 0
Dostawca Związku c. k urzędników państwowych

3085 1 5

wywóz słoniny, tłuszczu
i wyrobów masarskich

W i e d e ń  X X ,  U l r i g i t t e u a u e r l a u d o  U H .
Wysyłam prima słoninę surową, bardzo dużo tłuszczu dającą, dc topienia, za 
zaliczką po cenach podług umowy, począwszy od 64 ct. za 1 kg, słoninę 
w paczkach także bez skóry po tejże cenie locc Wiedeń, w koszach po 50  kg.

P r y w a  ń y m  o d b io r c o u  także w 5 kg. paczkach opłatnle do wszyst­
kich w państwifi stacyj — wraz z opłatą i opakowaniem —  tylko 3 złr. 60  ct.

Przy zamówieniach proszę podać dokładny adres poczty i staoyi kolejowej,

nalewka owocowa M. Reicha Na­
stępców w Białej do nabycia w han­

dlu delikatesów

Karola Wołowskiego

Z Dr Kitami Lue-aokiej (przedtem pod turmą Nowa Drukarnia Jagiellońska) v Kmkewit, al. Tngii fnidMi l i . EUsąa«  ̂ >  ukuw> Ł . J  t e r - ./


